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Adres Sejmu galicyjskiego
opiewa w całej osnowie:

N a jJ * tn le J - > ?  F a n i e !
„Nowowybrany sejm król. Galicji i Lodo- 

merji z w. L. K rakow skim  nie byłby szczutym 
tłumaczem acznó i przekonań ożywiających lu­
dność tego k ra ju , gdyby przystępując do pracy, 
do której jest powołanym, nie /łożył u stopni 
tronu przedewszystkiem zapewnienia niezłomnej 
wierności i przywiązania do twojej Najj. P a n ie ! 
najdostojniejszy os«by i do twego pełnego chwa­
ły panującego domu.

Z wdzięcznością przechowujemy w naszych 
sercach pamięć wspaniałomyślnego aktu, którym 
W asza cesarska i król. apostolska Mość raczy­
łeś powołać wierne ludy do współudziału w wy 
konywaniu władzy ustawodawczej.

.N ieustanną około dobra kraju togo pieczo 
łowitośó uznajemy w tych postanowieniach aaj 
wyższych , któremi raczyłeś Najj. P an ie ! przy­
wrócić nam p.erwszy i rlozbędny warunek na 
rodowego rozwoju, otw erając szeroką drogę wy 
kształcenia w ojczyste; czerpanego mowie. Tobie 
Najj. Panie zawdzięczamy przywrócenie języka 
naszego w rządzie, w sądach i szkołach. Tobie 
utworzenie najwyższej instytucji naukowej, która 
imię Twoje zapisała obok wiekopomnych założy 
cieli najstarszego w Polsce uniwersytetu. Wdzię­
czność nasza do Najdostojniejszego aawcy swo­
bód i krzewiciela oświaty jest tern żywszą , że 
z wszystkich ziem polskich, ta  jedynie dzielnica 
pod dobroczjnnem oclem  Waszej c. k. apostol­
skiej Mości, cieszy się bezpiecznem używaniem 
najdroższych dla ludzkości skarbów . wiary, na­
rodowości, oświaty.

„(Jfne w mądrość i łaskawość monarchy po­
przednia sejmy wypowiadały o Warci, potrzeby 
i życzenia krąju Treścią wypowiedzianych ży­
czeń było zawsze rozszerzenie samorząau krajo­
wego w zakresie ustawodawczym i adm inistra­
cyjnym. Ich podstawą była odrębność tego kra­
ju od innych krajów monarcbji pod względem 
narodowym, społecznym i pod względem stosun­
ków ekonomicznych. Ta odrębnuśó wymaga, nie­
zbędna odrębnego Galicji w monarchji stano­
wiska.

Nie przeboleliśmy tego, że statutem hrajo- 
wyn nadana se.mowi prerogatyw a, została mu 
ustawą państwową odjętą; prerogatyw a, która 
była wyrazeir politycznej indywidualności tego 
kraju.

„W słowach, z wysokości tronu niejedno­
krotnie wypowiedzianych czerpiemy otuchę że 
przyjdzie uzas, w którym sejmów, i wlaa/om 
krajowym zesunie przyznanym faki ząkres dzi> 
lania

jest skrępowaną żadnemi zobowiązaniami, i bu­
dzą w nas otuchę, że nie wstąpi na drogę, na 
którejby jej potęga ułatwiała owym dążnościom 
zwycięztwo.

„Nieprzepartym wałem przeciw tym za­
trważającym prądom mogą być jedynie te naro­
dy słowiańskie, które nie chcą się zrzec swej 
narodowej odrębności.

„Naród polski wierny swemu, dziesięciowie- 
kową historją stwierdzonemu posłannictwu, w 
pełaem poczuciu swej niezliczonemi ofiarami i 
cierpieniami niespożytej żywotności, n igly się 
nie irzeknie swej odrębności narodowej.

„Takim ożywieni dachem, z zapałem pój­
dziemy za głosem Waszej cesarskiej Mości w 
chwui, w której do czynnej obrony interesów 
monarchii przeciw groźnym dla niej dążnościom 
powołasz wierne Twe ludy.

„Składając to oświadczenie a stopni ron-i, 
przejęci wiernością i miłością dla cielic Najjaś. 
Panie 1 prosimy Boga. aby cię najmiłośoiwszy 
cesarzu i królu wspiera! zawsze swą wszechmo­
cną i świętą opieką. “

Szkoły rękodzielnicze.
Na początku Sejmu ogłosiliśmy sprawozda 

nie Wydziału krajowego w przedmiocie zakłada­
nia szkół rękodzielniczych na prowincji dla obu­
dzeniu p n  omy siu drobnego. .

W ydział krajowy wniósł był: 1) Seim przyj­
muje do wiadomości sprawozdanie Wydziału kra 
jowego w przedmiocie założenia szkól . ^kodziel- 
niczych i upoważnia Wydział krajowy do pokry 
cia kosztow urządzenia założyć ąię mających 
szkół tego rodzaju i zaopatrzenia ich w śrudki 
naukowe, niemniej do_u lzielenia im rocznych za­
siłków na uznpełnienie środków naukowych pod 
warunkiem, żi rząd ustanowi dla każdej z tych 
szkół nauczyciela na koszt skarbu państw a, a 
farn* dotycząca lub p ,w ia t , albo też gmina 
wsrólnie z powiatem przyjmą na siebie obowią 
zek zaspokojenia wszystkich innych jej potrzeb, 
a mianowicie dostarczenia lokalu , opału, usługi 
i oświetlenia. — 2) Sejm upoważnia Wydział 
krajowy do zastosowania zasad powyższych ró­
wnież i w tym wypadku, gdyby przedmiotem 
rokowań były szkoły rękodzielnicze, jnż istnie­
jące w kraj i. — 3) Seji i poleca Wydz ałowi 
krajowemu, ażeby aa najbliższej sesji sejmowej 
przedłożył sprawozdanie z  przebiegu i wyniku 
czynności w sprawie ozkól rękodzielniczych.

Komisja kultury krajowej (sprawozdawca 
Abrahamowicz) złożyła wczoraj o tych wnioskach 
następujące spraw ozdaue:

„Jakkolwiek sprawozdanie i wnioski Wydzia 
łu krajowego świadczą wymownie o dążności 
spełnienia poleceń wys. Seimu, zawartych w u 
chwale jego z 29. maja 1875, to jednakże komi­
sja mniema, iż z treści sprawozdania i wniosków 
'Wydziału krajowego, nie można przjjść do wy- 
miku, jakoby działalność w tym kierunku rozwi-

Jię u ., dostateczną byja — a wnioski Wydziału
,   rajfiwego zamienione w uchwałę, czyniły zadość

jakiego się dla nich'Galicja ze względu nliistotuiejszym potrzebom, ku rozwojowi i po-
ua dciiro kraiu zespolone z dobrem całego pap- dzwinuięcin przemysłu domowego, 
stjya , domagała i zawsze domągao będzie I powszeenuit wiadomo przemysł ręko*

„Ządan kraju, obrazu potrzeb naszych, me flzielniczo-domowy*nie tylko; że do niedawna nie 
przedstaw im y tera2 w formie ściśle określonej, zwracał na siebie szerszej uwagi, leca cc więcej 
bo nie pora wznawiać we wnętrzne spory, kiedy oceniany był często nawet przez klasy wyksztaf- 
wypadki wielkiej doniosłości wymagają skąpienia cfńsze, jako niemający racji bytu i aiezasługu 
wszystkich sił i całej potęgi umnarchjj. ijocy na opiekę kraju i państwa.

„Pod hasłem przywrócenia praw na’-odo Rzecz to godna uwsgi, iż w okolicacL gdzie 
tryoh, pod hasłem iedności religijnej i płomień- przemysł rękodzielniczo-domowy jak najwięcej się 
nej, wzniecono u granic monarchji krwawą woi- rozszerzał i coraz większego nabierał znaczenia, 
hę, wojna ta  odsłania dążności, których ostate- że tam właśnie najmniej zwracano nań uwagę, 
czuju celem jest ujarzmienie wszystkich nar o- & mając wyroby jego ciągle przed oczyma, oce- 
dów słowiańskich w imię panslawizmu. Tak dą- niano je  jako proaukty bez wszelkiego zua- 
żnośri te, j J r  i środki używane do ich przepro- tzeoia
walżenia groźne są dla monarchji austrjackiei. ! Tej niemal powszechnej obojętności dla prze- 

„Oświadczenia rządów obu części cesars1 wa myslu rękodzielniczo domowego, nie podzielają 
są nam pożądaną rękojmią, że muaarchja nie i nie podziela stanowczo tylko je4na h |aaa

w społeczeństwie uaszem, to jest inspektorowie 
podatkowi.

Oni bowiem pilnie śledziu i śledzą ciągle, 
że każdoczcsnym przemysłem rękodzieiniczo-aomo 
wym, utrzymują ewidencję pojedynczych praco­
wników i miejscowości, w ktorycb wykonywany 
bywa a znaczenie i rozwój jego, iceniają na­
kładaniem nań wyższych lub niższych opłat 
pod formą pudatku zarobkowego.

Jeżeli więc zważymy żt gdy przemysł rę­
kodzielniczo d u r owy z jednej strony natrafił na 
obojętność, z diugiej zainieresowywał tyci je 
dynie, którzj usiłowali i usiłują cw p aó  zeń 
docnody podatkowe.

Jeżeli co więcej zdanry 30bie sprawę z dą- 
żuości pp. inspekioiów podatkowren wprowa­
dzania lub podwyższam* podatku zarobkowego, 
bez względu na to, czy  podatek ten Wmuje roz­
wój pewnego zarobkowani* i produkcji, lub zu­
pełnie j t  umartwia.

Jeżeli nadto zważymj, że dążność ta wy­
nika z okoliczności, iż nąder często lrriteriwm 
ku alinkacji inspektora podatkowego stenowi wy­
sokość cyfry wpiowadzonogo przez a . podatku 
zarobkowego, to z łatwością przyjdzie nam roz­
wiązać zagadnienie, dlaczego przemysł nasz rę- 
kodzielniczo-domowy mający i prz^szłosi i przy­
szłość dźwignąć się nie może, i gdzie tkwi giówna 
przyczyna krom obojętności, najpierw jego u- 
padku a następnie trudnego podźwignięcia się, 
jakoteż czem tłumaczyć należy owe ukrywanie 
się ludu wiejskiego z ich wara tatami rękodziel­
niczemu ową tajemniczość właściwą indowi na­
szemu. w wjnmemaniu nazwisk rękodzielników.

Uwolnienie więc przemyśla feRodzielniczo- 
domowego l pod gniotącego go fiskalizmu i pi ze- 
śladowa i inspektorów podatkowych , uważa ko­
misja za pierwszą podstawę do podźwigmęcia i 
rozwt.ju przemysłu dumowege i w tym to celu, 
,ako też z uwagi, iż już istniejące przepisy 
skarbowe uwalniają od opłaty podatki zarobko­
wego tych rękodzielników, których zajęcie ręko­
dzielnicze jest drugorzędnem i Wiko ckwilowem, 
a która to okoliczność nachodzi właśnie u wię­
kszej części rękodzielników przemysłu domowe­
go -  przedstawia wysokiemu Sejmowi usobsą re­
zolucję do uchwały ad B.

Ja k  każda prac* ludzks , którą podnieść i 
do umiejętności posunąć zamierzamy, potrzebuje 
organizacji na właściwem jej polu pracy; ró ­
wnież i nauka rękodzie^iężwa, ażeby skutecznie 
rozwiniętą być m ogła, opowiedziała słusznym 
oczekiwaniom, każdoczesnym potrzebom i postę­
powi, Iom ega ścisłej i opartej na dokł&cn m 
zrozumieniu zadania — organizacji.

Ze organizacja ta nastręcza niezmierne tru ­
dności przechodzi siły chociażby najbardziej wy 
czerpującego traktowania przedmiotu na drodze 
urzędowej, wspartą zatem być muai i inicjatywą 
pojedynczych i wiedzą fachową i doświadcze­
niem i głęboką znajomością stosunków; — dość 
wskazać na io, że nauka rękodzielnictwa w 
dziale przemysłu domowego ma u nas do zwal 
rżenia i empiryzm na wiekowej tradycji oparty 
i przesąd i nareszcie boj&źń przed nciskiem fi­
skalnym.

Ze w tych stosunkach cele. zamierzone o- 
pi^ką kraju nad przemysłem domowym, samem 
tworzeniem szkółek rękodzielniczych urzeczywi­
stnionymi nie oędą; że tu  z zaprowadzeniem 
szkółek trzeba jednocześnie starać się o ucznió w 
dla tych szkof, zachęcać ich do nauki przez u- 
twor^enie i umożliwienie drog zbytu dla ty en 
poprawnych wyrobów, że wreszcie zakładając 
szkoły rękodzielnicze trza  dokładnie wiedzieć, 
gdzie je rozpocząć, a gd/ie ukończyć należy, i 
że W ydział kraj. jako władza alministracyjno- 
autonomiczna całego kraju, bez. pomocy osobne­
go ciała pizy nim włącznie dla spraw ręko­
dzielnictwa istniejącego, ż.adauią teęo dokładnie 
spełnię nie byłby W sfaftie. *n. obszerniej Uza­
sadniać, ani ściślej dowc izić, wobec wys. Izby 
kflmjąja nie widzi potrzeby!

Z  tycn przekonań wychodząc przedstawia 
komisja w. Izbie wniosek zmierzający do utwo­
rzenia przy Wydziale krajowym stałej kurotorji 
dla spraw rękodzielnictwa przemysłu domowego, 
w skład której wchodziliby delegaci W ydziału 
krajowego, c. k. Rządu i krajowych i/b  han­
dlowych.

^ a^  z  sprawozdania W ydziału krjjow. 
wysoka Izba przekonać się mogła, dochodzenia 
szczegółowe co do stanu istniejącego przemysłu 
domowego mko produkcja krąjova nie ma zna- 
czcuia czynią to, iż- przemysł ten pozostaje w 
uuryciu, a wyroby jego wystawione fia sprzedaż 
— sprzedawane bywają, jak  gdybj towar prze­
mycony.

z  tą 3 produkcja przemysłu (tomowego musi 
być z równą ścisłością śledzona, jak  każda ina 
rzecz stanowiąca przedmiot pierwotnego badania.

Pojął to i zrozumiał dokładnie komiiet u 
rządzający wystawę krajową, a -v -zciególaości 
prezes tej wystawy JI3. hr. Włodzimier* D zit 
drzzycki, tworząc dla przemysłu domowego oso 
bny dział i  dokładając przy pomocy Udz. chę­
tnych wszelkich usiłowań, by równie jak iuae 
działy wystawy krajowej, również i dziai prze 
myslu domowego przedstawiał rzeczywisty a ob­
szerny obraz produkcji krajowej.

Tuż komisja spełniając obowiązek, jaki na 
mą przelał w. S., przez od name jej do zała­
twienia sprawy szkół "ękodzielniczych, uwrża 
za swą pierwszą powinność zwrócić uwagę wys. 
Scjini na znaczenie dokładnego opisu Wystawy 
krajowej, — tak pod względem ogóiuej produkcji 
kiajowej, jakoteż w szczególności przemyciu do­
mowego .

Opis bowiem taki byłby poniekąd inwenta­
rzem prodnkcii krajowej, podręcznikiem ułatwia­
jącym i umożliwiającym poznani^ gospodarstwa 
krajowegu we wszystkich jegc gaięziacn.

Lecz ażeby praca, ta  była prawdziwie uży­
teczną, sprostała zadaniu, musi bv i cała. do­
kładnością i przewodnią myślą spełnioną.

Nie idzie tu  o zarejestrowanie rozlicznych 
przedmiotów produkcji krajowej, okazanych na 
wy b ta wie, bo na to wystarczy katalog — lub 
zrtoztą opisy pojedynczych działów, które nie­
wątpliwie pudczas wystawy pojawiają się licznie 
w różnych czasopismach; w tern zadaniu za­
tem tkwić musi mysi głębsza; jednem słowem 
myśl podniesienia opisu tego do znaczenia nau 
nowego

W  głęboki m przeświadczeniu o użyteczno- 
ści i potrzebie takiego opisu komisja przedsta­
wia do uekwały wysokiemu Sejmowi odpowiedni 
wniosek.

Przeckodząc do szczegółowej oceny w arun­
ków w tych miejscowościach, w którycl Wydział 
kraj. zamierza najpierw tworzyć szkoły ręko­
dzielnicze. nit może komisja przychylić się do 
zdania Wydziału krajowego, jakoby przy two­
rzeniu szkół garncarstwa, czynność tę rozpocząć 
należało od założenia szkoły w M ikołsjnrie i 
Sasowie. W edług powziętych bowiem wiadomo­
ści przez komnje, w miejscowościach rzeczonych 
wyrabiaj i tylko naczynia polewane, lub zwykłe 
siwaki bez wszelkiej cechy wybitniejszej i z gli 
ny zwykłej, gdy istnieją miejscowości w hrąja, 

i jak Alwernia, Ńirow, Poremba, Biodly, zaias,
1 w których garncarstwo aJ wielH la t kv.itnie, 
ma simy zastęp pracowników, a n?dto znrjdują 
się oDńte pokłady glinki ogniotrwałej.

Zdaniem więc komnji wypadałoby obecnie 
główną uwagę z w i ó c k  na te miejscowości, a 
przedewszy ć mcm na a lwernię, której właściciel 
aa cel* założenia szkoły garncarstwa przrrzekł 
znaczniejsze ofiary.

Zresztą komisja jes* zdania, że zanim ku- 
rai oija dla spraw rękodzielnictwa do życia po 
wołaną zostanie — czynności "Wydziału krajo­
wego w przedmiocie zakładania szkół powstrzy­
mane być nie mogą. a przeto przedstawia wys 
Sejmowi do uchwały stosowne wniuski.

Reasumując sprawozdanie, komisja kultury 
krajowe; wnosi:

1) Sejm npowaznia W ydział krajowy do po­
krycia kosztów — na utworzenie i zaopatrzenie 
w środki naukowe tych tworzących się szkól lę- 
kodzielniczych, dla których c. k. rząd ustanowi 
nauczyciela na koszt skarbu państwa a gmina 
dotycząca lub powiat, albo też gmina wspólnie 
z powiatem lub pojedyncze osoby, lub wreszcie 
prywatne stowarzyszenia, przyjmą obowiązek za­
spokojenia wszystkich innych jej potrzen, w szcze­
gólności dostarczenia bezpłatnego lokalu, opału, 
usługi i oświetlenia

2} Niniejsze upoważnienie rozmąga uejn i 
na już istniejące szkoły rękodzielnicze w kraiu.

3) Sejm poleca Wydziałowi krajowem!., b j  
za poi czarnieniem z prezesem wystawy krajowej 
lub jego zastępcą zajął się wydaniem toktadnegć 
a fachowego opisu wystawy krajowej,, w którym 
to opisie z szczególną uwagą ma być traktow a­
ny pizoirysł domowy rękodzielniczy.

4) Sejm polbOfł Wydziałów? kraiowemt prze­
prowadzanie rokowań z c. k. rządem w celu u- 
tworzeniia przy W ydziale luajowym stałej kura- 
to iji dla spraw rękodzielnictwa przemysłu domo­
wego i upoważnia go dc ustanowienia tej kura 
torji bez odwołania się do sejmu i przedłożenia 
nt najbliższej sesji sejmowej.

5) Na cele wsruoane w uchwałach 1) ?) i 
3) sejm otwiera Wydziałowi krajowemu z fuuau- 
szów krajowych ne r. 1878 kredyt do wysokości 
9.000 złr.

C) Sejm poleca Wydziałów, krajowomt, aże­
by na najbliższej sesii sejmowej przedłożył spra­
wozdanie z wy nimi czynności w sprawie szkół 
rękodzielniczych.

Wnioski te uchwalono wraz z następującą 
rezolucją:

„Wzywa się c. k  rząd, ażeby nakazał or­
ganom podwładnym, iżby przy nakładania podat­
ku zarobkowego, ściślej przestrzegały rozporzą­
dzenie ministerstwa tL a to t z dnia 33.. stycznia 
1857 1. 6.561, tudzież rozporządzenie krajowej 
dyrekcji finansowej z 1-ł  kwietnia lfabl 1.18.154, 
w mysi których rękodzielnictwo przemyśli do­
mowego, o ue lic .jest stałem zarobkowaniem 
wolnem jest od podatku zarobkowego,“

Korespondenci polityczne „Lz. Pol.”
V . r n . i f .  22. gierpnia.

Bawił tu  niedawno dni parę książę Edym- 
burski w przejeździć dc Petersburga. Nie wda­
jąc się w politykowanie, powiem tylko jaka z 
tego powodu rozeszła się pogłoska. Powiadaią, 
że książę po za ministrami tak aigielskiuu j«A 
i moskiewskimi — cc wsrakże nib :  i zaaczyó, 
ażeby ministrowie c niczem nie wiedzieli s ia ­
ra się wpłynąć z polecenia ta ra  a  swego teścia 
m matkę swą i dwór angielski, a tc w ęeln 
głównie zażegnania burzy wiążącej nad Berlinem. 
Są bowlbm ślady, że lora Bea. snsfiuld zumiem 
pi/edewszystkiem utworzy<i koalicję przeciw P ra- 
Kim i  A.uji rji, Francji i drobrj h państw za- 
tou Jnio połnoonybh, ćc której to kealicj* ma na- 
dzieję wciągnąć Y lochy za cenę ddaaia w n  
ust&tnim Korsyki i południowego Tyrolu. Nie 
biorę odpowiedzialności za autentyczność tbgc 
planu, wszakze przyznać e «leży, że od podobne­
go męża stanu jakim jest d lzraeL, rpcdziewao 
się go można Byloy io plan jedynie iracjonai- 
ny. Prusy me byłyly w sUnle oprzeć się ol­
brzymiej potędze, zósfałyby zg n  chotauę. a w t m- 
czas z Moskwą łatwa już r a b  Dosn strzała 
nań Bugiem, by cała Polsku j& kdnga i szeroką , 
jak jeden powstała.

Urodzaje mamy prześliczne lud z tego sko­
rzysta. nie popraw ą wtz&kże one stanu mają­
tkowego większych właścicieli tak  zrujnowaną 
jak szlachta systomatyernem niszczeniem przez 
lat czternaście Dziś Motukale są wielce grze-

D w ó c h  mężów.
Zdarzenie prawdziwe.

Prsez
Z O F I Ę R -

koma na jarmarku targować ?. Obarze ni, coraz 
groźniejszem i ciaśoiejszem kółniem otącz *1' JJa 
^  — Ostap korzystając z ogólnego usposobię* 
nur krzyknął z nienacki

— Z ą drzwi go wyrzucie, tego, pohafica! 
Nim zdołano rzgeoną myśl w czy^ zamje- 

Mć, Paweł zawoiął-
I —■ N acć firnie fikacie wyrzucać, ja  sam pój-
; r® ~ “ie chcą im zony oddap za zgodą — to
{gnania Car! <-łbr<̂ c^  się i wyszedł bez poże-

(Ciągdalspy.) | "W chacie chwilę panowało milczenie, — a
— Panie;Pawle, począł poważnie i grzecznie, potępi zawrzało jak w ^  __ p 0sypały się r a ­

ja  wam znowa pow alam , że czego wy się bę- dy -y  wmown, dpmysły. — Ludzie schodzili się 
dmiecie dobijać o kobietę, która jesf teraz żpną nOWi, dopytywano, opowiadano, przechwalano 
innego, a do was nigdy serca nie miała, czy to się, co mu kto powiedział. — p aWeł tymczasem 
wy sobie nie znaiaziecie, gdy zechcecie młodbj wyszedłszy za, poaworze, odw-ócił się ku chacie 
i urodziwej dziewczyny? i pogroził zaciśniętym kułakiem! — Poczekaj-

— A  pokażcież mi panie wójcie urodziwszą - cie, nie trzeba mi cara, sam sobi,- potrafię spra-
i piękniejszą od niej, zawołał Paweł, pqkazując ' "vn in‘
na Ksenię, któi a istotnie te ra i w podnieceniu

forączkowem zajaśniała jeszcze wiejką urodą. — 
limowoli oczy obecnych zwróciły się na biedną 

kobietę. — Paw< ł postąpu kg njej. — Ale Ę re- 
horko i Odtap jednej chwili, jakby pchnięci Je­
dną myślą puskoczyh i zasłonili ją  sobą.

Paweł coinął się i uśmiechnął dziwnie 
ironicznie.

— Dwóch was zastawia i broni ją  przedemną, 
który przecież jestem jej mę^em, ha, cóż robić, 
wiec ustąpić jnńszę. Słucfiai Hrebory! dodał po 
krotkiem milczeniu, dam ci 1000 rubli j

Niepewnością, n ę pokojem i dzi wnem ppło 
żeniem zmęczony Hrehorko ipilczał oburzony 
tym nowym targiem. Obecni zaczęli dopytywać, 
za co mu daje 1000 rubli, a dowiedziawszy się, 
nie taili zgrozy, poczęto szemiać coraz glqśniej.

— Go to, a on go za co ma, za bisurmapa ?
Takie to wasze prawo do piej, że dajecie za nią 
1000 rs.?  — A czy to żoni bydle, aby ją jak

wiedliwośó zrobje
W  parę dm, mifięło we wsi wrażenie od 

wjdzin Paw ła, Hrehorko tylko i Ęsepia z q -  
stawaU pod uciskiem nieokreślonego niepokoju, 
ona nto sypiułą po nocach apetyt straciła, tra ­
wiła się trwogą widocznie.

Ostap nie mógł patrzfcc na taki r*ta„ swo­
ich przyjaciół — postanowi’ radzie, i bądź co 
bąch wyprowadzić ich Z tego dwuzfiacznego a 
tak strasznego położenia.

— Tak kumie Ostapie - trze­
ba i adzić — ale jak i  co r a d z i e  J pyta! stroska­
ny Hrehorko. . . , .

— Trzeba najpierwej dowiedzieć się doku­
mentnie, który z was ma do niej prawo — ję- 
żeli wy kumie w nitm jesteście. t-° możecie byo 
spokojni, ot wam żony nie wydrze -  a jeżeli­
by było takie prawo bisurmańskie, L-fi* raz u- 
ważany jak za umarłego, powraral lo praw 
względem Żony, której z innym ślub dali _ to 
w tfrium razie nie ma co już robić, tylko musicie

uciekać za kordon dc Galicji. Gospodarstwo i 
mło* sze dzieci zdacie na zięcia — ja  im będę 
pomagał, przęcież wtzystkie ile ich macie, są 
mi cbr/estnemi, krzywdy im zrobić nie dam, a 
wy obpjfa, tani gdzieś za kordonem, między do- 
hrjfili ludźmi, przesiedzicie jakiś czas — póki 
licno zbója tego nie weźmie.

Hrehorko zaturbował się bardzo — spuścił 
głowę na pieisi — westchnął ciężka.

— Ta czy to my d^iaiejui — aby się gdzieś

Jo za kordon włóczyć, szukać nowego życia i 
owych ludzi — zostawiać dzieci, gospodarstwo, 

o B oże! czyż to można zrobić ?
— Ależ kumie, już niecierpliwie zawołał 

Ostap — przecież tego dopuścić nie można, 
aby on wam żouę odebrał — pomyślcie tylko — 
taż onaby umarła — i toby było na waszem 
sumieniu — pomnijcie jak ona was kochała! I  
teraz z kolei Ostap westchnął.

— Ąch nieszczęśliwy ja  człowiek' co tu  
począć ? -  narzekał Hrehorko.

— Poczckajcieau — najpierwej nie trzeba 
głowy tracić — spuśćcie się w tern na mnie — 
a zrobi się tak, jak się powinno zrobić — to 
jest, że pod żadnym warunkiem nie dopuści się, 
aby on wam żonę odebrał,

Opowiedziawszy się w ten sposób, Ostap 
poszedł do miasteczka, aby się dowiedzieć, któ­
ry z dwóch mężów ma prawo do Kseni. Po­
wrócił zupełnie uspokojony, uspokoił też i przy­
jaciół swoich — powiedziano mu bowiem, że 
drugi mąż — pierwszy chociaż został uwoJniouy 
w drodze łasili, nie powraca jednak ani do ma­
jątku zabranego na skarb, ani do praw nad żoną.

Spokój powrócił do chaty Hrehorka — nie; 
zakłócony przetrwał całą zimę,, Pawła we wsi 
widać nie było — znikł g-lzieś bez powrotu, 
Napominano o rim  potiosze — już tylko wspo 
mnienie jego, wstrząsało Ksenię dreszczem 
trwogi.

W  całym blaski świeżości zawitała wiosna, 
pdy  Dniestru z szumem i hałasem ucichły przed 
ciepłemi promieniami słońca — pola i łąki za­
zieleniły się — ludzie wyruszyli do roboty. Sia­
no, orano, sadzono — każdy gospodarz ożywio­
ny nową nadzieją pracował z mysią obfitych 
zbiorów, zapomniał, że w pizeszłości takie same 
uadzieje jego — słońce spaliło — deszcze wy­
moczyły — grady wybiły — że mało który zbiór 
odpowie starannemu siewowi. Ileż to ziarh rzu­
conych tak  w rolę jak  w serca ludzkie zmarnie­
je ! A  przecież siać trzeba — trzeba ufać — i 
spodziewać s ię !...

I  rodzina flrehorka pracowała w polu, K se­
nia pozostawała w domu. Jako  matka i głowa 
rodziny, gdy drudzy pracowali, ona myślała o 
przygotowaniu pożywienia dla nich I  dziś zajęta 
była warzeniem wieczerzy, i i a ła  przed wesoło 
strzelającym ogaiem, zadumała się, myśl zwróci­
wszy w przeszłość, przywołała bolesne , przykre 
obrazy. Chciała się z nich otrząść —— daremnie, 
nie mogła pozbyć smu ku, uciskającego ją. Gzy 
dusza przeczuwała nieszczęście, które ją  spotkać 
miało ?...

Dla przeri ania tego przykrego wątku du- 
m8ń, wzfi ła dzbanek i wyszła po wodę, której 
nawet w tej chwili nie potrzebowała.

zapadł, c.szę spokojną przerywał 
tj fka oddalony głuchy szum Dniestru, ktory tuz 
pod samą wsią, napotkawszy w pud wodnej skale 
zaporę, w spokojnym biegu swoim z gniewem ją 
przet 1 akiwał, tworząc małą kaskakadę. Ksenia 
wyszła, stanęła na progu chaty, spojrzała na 
dropę od pola, czy też nie powracają od roboty, 
czuła potrzebę obecności Oaób kochanych, nie po­
strzegłszy jednak nikogo, skierowała się ku sa­
dowi, leżącemu za podwórzem, gdyż tam mieli 
studzienką własną- Szła powoli ze spuszczoną 
głową, me mogąc pozbyć przykrych myśli. Zbli- 
żywnzy się do studni, p s ta w iła  dzbanek na zie­

mi, obejrzała się, gdyż zdawało się jej i* sfyęzy 
szmer jakiś. Zwróciła głowę, zkąd pochodzir i  
krzyknęła przeraźliwie.

W  tej chwili Paweł — gdyż io widok jego 
wydobył krzyk ten z piersi Kseń. — przysko­
czył do niej, wstrzymał chcącą uciekać i silnie 
ujął za ręce. Daremnie biedna wołała pomocy, 
błagała lii ości — pomoc me mogła przybyć; tuk 
jak jej cli sta była lUbra, gdyż ludzie pracowali 
w pola, rak samo i chaty sąsiadów. Litość nie 
gościła w seicu jej prześladowcy...

~  Oicno! — szeptał stłum, onjnr głosem — 
wszak nie dzieje ci się żadna krzywda, ? iocouz 
do pierwszego męża!...

Ksenia nie sły0zała tych słów , w których 
brzmiało szyderstwo, szamotała się, usiłując wy­
dobyć się z krępujących ,.ą objęć — lecz napró- 
żno. Paweł trzymał silnie, wiążąc jbj ręce. Do­
konawszy już tego i uniemożliwiwszy szamota­
nie się, zarzucił jej grubą burkę na głowr, a 
stłumiwszy w ten sposÓD krzyk przeraźliwy, po­
chwycił ’a ręce , przerzucił na barki i szybko 
zwró i ł  się ku płotowi. Dopadlszj go, przyłożył 
kułak do ust, i wydał przez niego stłumiony 
krzyk, podobny do krzyku pnhacza O kilkana­
ście kroków od miejsca, w którem stał ze swoim 
ciężarem, podniósł się znowu pod płotem ukryty 
spólnik wyprawy i poskoczył do miejsca, *ką'’ 
hasło usłyszał W  milczeniu odebrał ciężar a i ąk 
Pawła, i w chwili gdy tenże ostatni płot prze­
skoczył, pomknęli oba szybko śyeżką, prowadzą­
cą do ubocznej drożyny. Tai î  dopadL czekające­
go na nich wozi , złożyli K senię przyduszoną 
czy omdlała — i mszyli i  kopyta. Ziemia z a lu ­
dniała pod kołami wozu — za ohwilę już tylko 
oddalony turkot słychać było — i ucichło wary- 
stko (O. d. u.)



2 DZIENNIK POLSKi

CŁiii SU każdego,, m w et nadskakujący, nawet A  potem zwracając się do licznie zebrane-
przyzDają się, że dużo zawinili przeciw Polsce, go dworu, Pius IX . dodał: 
lecz system dotąd .rwa i t i^ a c  nie przestanie -  Ląduję się serdecznie i niewymownie,
dopoki sił stanie Moskalom. Dziś wielki Dmont, ilekioó słyszę, że Moskale zostali pobici i mam
L " o n t  powszechny, w całym kraju. Aż serce niepłonną nadzieję w sprawiedliwości i oriłosier- 
się ścisk* patrząo jak łapią młodzież naszą do dziu Najwyższego, że porażeni do reszty zosta- 
s«eregow carskich. Wielu ucieka, nawet chłopi ną. Modlę się też gorąco o to. 
uciekają Złapanych odsyłają z iraz  w głąb Potem papież rozmawiał długo o uczciwo
Moukwy do batalionów rezerwowych, bacząc pil- ści i zacności Turków, i oj owiedziat, jak po
nie Dy nr żadnym bataljonie nia było więcej nad bitwie pod P le w ą  zgromadzona w Konstanty-
aOO Polaków. nopoln rada chciała zaraz zapłacić dwa kupony

Rekwizycja koni także się poczęła i jnż ia  posiadaczom tureckiej renty, ale dla trudnośJ 
ukończeniu. Slaray też i inne rekwizycje, rekwi- skarbu . musiała wykonanie tego zamiaru na pó- 
zycje sprzętów, bielizny, żywności itd., słowem źniej odłożyć. „Jednak bądźcie spokojni, dołożył 
zabiera rząd wszystko po mu potrzebnem jest Ojciec święty, mówiąc do pizytomnych, między 
dij, arm ji, tak debrze u fabrykanta jak i rolni- którymi znajdowało się kilku właścicieli ture 
ka. Nazywa się to „składkami dobrowolnymi*, ekich papierów ja  za uczciwość tur erką ręczę.

Formalnem. rozporządzeniem rządu nakazano Zapłacą później, Ile  zapłacą co ao grosza. Oby 
wszystkim urzędnikom bez wyjątku, a nawet o- wszyscy chrześciauie byli tak uczciwymi jak 
sobom pracującym prywatnie, pewien procent ich Turcy, którzy .rgdy mkego jeszcze n r  oszu 
gaży zawerae na rzecz wojska w formie ,ckład- Lali!*
ki dobrowolnej". "Wyrazy Ojca świętego wielkie wrażenie u

N aw et współpracownikom gazet nakazano czynny l& przytomnych, bo papież bez ogródek 
płacić „składki14. Zwykli reporterzy byli także uizucia swoje wynurzył wobec licznego zgroma- 
pociągnięci pod kategorję płacących, ate uaało dzen.a , i o. warcie się radował z porażek Mo- 
s ę wykręcić. Na przedstawienie redaktorów, że skali, wyrażając o‘uohę, że stanowczo pokonani 
reporterzy tardzu szczupłą pensje pobierają od zostaną.
50—75 runli, co przy niskim kursie obecnym za- Nie potrzebuję wam ręczyć za autentyczność
ledwie połowę wynosi, prezydent miasta j. Sta- i dosłowność powyższej rozmowy, którą mam od 
rynkiewicz zwolnił reporterów od haraczu. Osób, które togoż rana towarzyszyły Ojcu św.

Młodzież moskiewska, jak siyszt, z bardzo w /ego przechodzić i słyszały z ust jego słowa 
dobrego źródła, tak  samo ucieka on* branki te- powyżej przeżeranie podane. W rzeczach taniej 
raźniejszej jak i uaBza. Socjaliści mają tam o- doniosłości nikt przecież zmyślać nie odważyłby 
grim nie pricftwaó nad cLiopem , tłumacząc, że się, a ja przekonany jestem , że tylko prawdą 
nie powinien łba nadstawiać niewiedzieó po co i sprawie naszej świętej służyć nmżna ■

c0- | — W  skutek złego wrażenia, jakie w ogóle
Faktem  jest, że nie tylko <Izerkiesi, ale ter,] wywołała interwencja mocarstw w sprawie wrze- 

kiika pułków kozaków dońckich zbuntowało się kornych okiucieństw przez Turkóu popełnianych, 
w "imym pvczątku wojny. Byro to w okolicach uznano za potrzebne objaśnić charakter tego 
Bukaresztu Chorągwie porzucali w błoto i zde-: kroku, co też go jednostronnie modyfikuje. Zapc- 
ptali je, wołając je  nie pójdą bić się z Tirkiem, hraiają, iż nie o to chodziłu, by wyrzucać Turcji 
nie widząc kutem u najmniejszego powodu. Sprs okrucieństwa, podczas gdy zameęh»nu ąpzynm 
wł została załatwioną w największymi sekrecie.* to Moskwie, ale przedstawienia dotyczyły kwc 
Przewódzców rozsurzelaco, a resztę odesłano n a ' stji specjalnej, a mianowicie naruszenia, konwencji 
Kaukaz, konie osoDno a żołnierzy osobno. M u-' genewskiej; w takim zaś razie sama ta*kon- 
sieli iść piechotą. j wencja wkłada, na mocarsiwa obowiązek rekla-

Droga warszawsko-wiedeńska na rozkaz rzą- mowania 
<u dała ze swego tanom na potrzeby armji 24 W edług innej wersji, nadeszłej z Beyljna,
lokomotyw, 100 wagonów krytych, 100 platform okrucieństwa były tylko upozorowaniem innych
i 100 węglurek pr*ysposobionych do przewozu zamiarów. Ze strony niemieckiej zdecydow»no 
wojska. Innym naszym kolejom rząd także po się pud tym względem na inicjatywę, ao> u l .  
zabierał lokomotywy i wagony, nie płacąc z a ! wcduio istnienia trćjcesarskiegc przymierza i 
to ani grosza. Nazywa się to „aoDrowolraa o- pizrkonaó świat, iż takowe n-e tylko iatnicje, 
[ j a r a , ale że i inne gabinety przyłączają się do kro 

Gwardje opuściły nas nareszcie udając się ków mocarstw pólnomych. Szło tu  nie o zaga- 
na plac boji z miną na poły tęgą a na poły nie-;szenie pożaro, ale o wypróbowanie północno- 
tęgą. Pierwsze z powodu iadości, że pozbyli się państwowych sikawek w wolnem ćwiczeniu. W 
ki edytorów nie płacąc ani jednemu choćby ru-. Berlinie myślano przytem nie tyle o Kodstun- 
n la, drugie z powodu, że z Tirkiem  me ma; tynopolu co o Paiyżu, i tam m.anowicie chciano 
żartów przypomnieć istnienie trójceoarofciego przymierza.

Onegdaj na Miodowej w sąsiedztwie cerkwi! To też i w Konstantynopolu krok ten mocarstw 
prawosławnej, żona pewnego oficera pułku gre-,uza^m , za nic, mogący mieć żadnych dalszych 
ńadjerów imienia cesarza aUStijackKgo, należą wyników. Poprzestano na ogólnkowej odpowiedzi 
cego do trzeciej dywizji gw ardyjskiej, spotka-, * zapewnieniu, iż Porta ma w pamięci obowiązki 

p. Buturhm., pomocnika cber-policmajstra wynikające z genewskiej konwencji, i że fakta 
jen. W łasowa, poczęła go łajać najoLelzywszemi przytoczone będą obadane, 
słowy, narzekając, źe im to, rządowi należy po- Journal dba Ueb- ta jakby przewidział to ro 
dziękować za tę piękną wo_,uę, że wysyłają ncę- zumowanie, gdyż zastanawiając się w jednym 
żów pozostawiając żony i dzieci bez żaanego u* artykule nad irójuesarskiem przymierzem, jest 
t r z n a m i ,  icp. R a tu ru i mając do czynienia a zdania, że gdy Turcy zanadto nacisną Mflskaldw,

n^TTati ■ stulił nszv' to ci Zuajdą dobrą podporę w Numu-zecu i Au

T ii

M oskiewką, ani słowa nie odrzekł; stulił uszy
i uciekł czemprędzej do cerkw.

Z iem ie P olsk ie.

strji Utrzymuje on, i i  istnieje plaa, ażeby w 
razie wielkiej moskiewskiej klęski wymódz ua 
Turkach zawieszenie broni, padczas którego Mo­
skwa mogłaby zebrać nowe sjły, Zważywszy ne 
już niespodzianek wydarzyło Się dotąd w wojnieKorespondent jjjMj donosi z nad gra- 

uicy pomiędzy memi : "  _  . łjest możfcbńą.
„Fpskop lubelski Markel , rezydujący w 

i hełmie, rozesłał list pasterski pod dniem 18. 
sierpnia br. (data 6. sierpnia star rach.j, aby 
popi przykładami żyvemi z ościennego państwa 
starali się przekonać Rasiiów  o łaokach, jak u  
mi Ich obdanyla szyzma, Popi też niezwykłą 
objawili gomweśó w zastosowaniu się do tej 
rady przebiegłego arejpopa. Pop Bobikiewitz 
w Ukełmie już 20. bm. przyjmował leputację 
Haramów galicyjskich, proszących o zabranie ich 
pod opiekę rządu moskiewskiego i pragnących 
przyjąć caroaławie. W  Hrubieszowie błahoczynny 
Lewicki dnia 22. tm . spisywał także.żądania 
protokolarnie z km. nami przybyłymi z Źuchowa 
j z Piekorowic z pod Leżajska. W Chełmie de­
p ilacja  miała być z Dębna, Inni popi, a mia­
nowicie Koncewicz w Krasnymstawie, l laniecki 
w TomaoZatre, Gajda w Zamościu, wjbylają 
tak ie  agitatorów do Galicji, a do zawiązania 
stos*njt»w pomoc niektórym jrzyizekt z K rz e ­
szowa znany powezechme jako wyzeł pohcjjny 
Merkury polityczny, kapitan Lwótf, ^adłiizony 
u żydów po iiozy, nawet w Leżajsku, ditąd^w e 
wiadomych mu interesach raz po raz jeżu i.

„Że tez to u was wszystko tak wolno Mo­
skałom 1"

. Protokoły spisane z Rusinami, przeJane 
będą do architpiskopa chełmsko-warszawskiego
Leo: iii ego do Tfaiszawy, na użytek bardzo zio- 
znmiaty. Moskwa widocznie szyje baty Austrji."

Sposób w jaki według ostatnich telegramów 
angielski pułkownik Wellesley zaprzecza mo­
skiewskim okrucieństwom, świadczy tylko, że 
rząd &ngidslu pragnit wyświadczyć przyjacielską 
usiugę Moskalom i niedopuśció, by takie same 
reklamacje jak do Porty, do nich również za­
stosowano. Najbaidziej dziwi to, że pułkowmk 
Wellesley stanowczo za^rzeera iaktom, których 
nie bauał, sam bowiem twierdzi, że uie zwidzai 
miejscowości, w których Moskale gospodarowali 
jak Kanibale.

Gladstone wyrwał się z konceptem i na­
pisał list do jednego greckiego kupca w Kon­
stantynopolu, w którym wzywa Greków do walki 
pizeeiw Turcji. L ist ten wręczono kom ulowi 
dyplomatycznemu. j

— Urzędowy dziennik belgradzk ogłasza 
wezwanie ministra finansów do wszystkich na- j 
czeliuków okręgowych, w którem nakazuje po­
spieszne ściągnięcie pożyczki narodowej. Naczel­
nicy powinni przy tera zastosować wszelkie środ 
hi prawne * wpływające kwoty odsyłać do kasy 
głównej. Opieszałych należy egzekv/ować, a gdy 
są urzędnikami odbierao listy płatnicze.

Zdaje się, że Bei bja jest niedalek ą od czyn­
nego wystąpienia na pole walki. Co jednak za­
stanawia w całej tej zagmatwanej histoiji, to ze 
te trudności powstają me ze strony Moskwy, 
lecz Serbji. Pisaliśmy niedawno, iż w Belgra­
dzie znajdują się w specjalnej misji moskie­
wskiej jenerałowie Ohitrowo i Fadiejew, że 
mieli posłuchanie u księcia i że Fadiejew ona- 

{rował omladinistom znaczną sumę pieniężną w 
(imieniu moskiewskiego komitetu. Bomimo jednak 

Rzymski korespondent O. N . pisze d, 24. ‘ wysilęd obu wym enionych u jołanników, rząd 
sierpnia- [serbsBi postępuje ba Izo ostrożnie i ,s awi ścisłe

Oicitc święty był niezmiernie uradowany■ warunki ze swojej strony, a mianowicie: oprócz
. ” . 1 , ,1 _ j t > i ___ - ___ l_ .i_ ._ _ .i-__________________ jcJa-iripi. t.a.klPI DV a.47!vst.tiaz klęski Moskali ped Plewną i radość swoją z należytej pomocy pieniężnej, takiej by wuzyotkie 

nw in»r«Tini n ip ,nrzviap .ińt ’ rirTPGTiłnTAp-ynp H ln ai zostB JY  UlSZcZOllG l W Szy-

Przegląd polityczny.

WŁrzyszącym mu w przechadzkach po galerjach 
watykanskrch, gdzie czcigodnego starca w krze 
śle noszą , gdyż chodzić już nie może.

T rry dni zaś tem u , to jest we wtorek d. 
21. b. m., ksiądz Ambroży z klasztoru maroni-

dziewać przy przyszłem zawieraniu pukoja. Zą- 
Ja zatem dokładnych siypulacyj w mającej byc 
zawartą konwencji i uopiero wtedy przystąp1 dci 
akcji gdy korpus moskitwski stanie na ziemi 
serbskiej. Serbja nie jest usposobioną przedsię-

tów koło św. P io tra w okowach, znany powsze- brat krok tak ryzykowny jeaynie u;-. podsra..ie 
cbnie w Rzymie ze swego zawuju i prześlicznej zapewnień komitetowych i propozycyj osóbchuO- 
brody, a niedawno przez papieża biskupem mia- by wysoko położonych i chce otwarcie ułożyć się 
nowany, gorliwy pasterz a w.elki nieprzyjaciel' z rządom moskiewskim. Tak stoją rzeczy tbe- 
M oskali, przjb i do W atykanu z pomyślną wia- ? cn e. Dnia 25. bm. jenerał Ohitrowo wyjechał 
domosoią, że M uktar p»oia pobił najazd mo-i przez Orsowę do moskiewskiej głównej kwatery 
skiewuki ]:od Karsem. Ojciec święty otoczony! wraz z czarnogórskim^wysłanmkiem Weselickim
był wielu dygnitarzami duchownymi, gdy as. 
Ambroży cały zadyszany przyleciał z tą  nowiną, 
którij zti zwykrą sobie ruchliwością i żywością 
oika mił papieżowi

— W iem . wiem jnż o zwycięstwie, odpo­
wiedział urM eołując się Ojciec święty; bimeoni 
otrzymał dziś rano telegram , zwiastujący ture- 
recką wygianę. Przybywasz więc za późno, ale 
jakkolw ieibądź, dziękuję ci szczerze za dobrą 
in tencję, itrtwo «  eM jąk  d4ece wiądooości (a-

Tymczasem uzbrojenie uzupełnia się, magazyny 
są zapełnione i wojsko na pierwsze starcie przy­
gotowane. Wiadomości te  otrzymał keziur Ll. 
z Belgradu.

W  o j  r u t .
E u ro p e jsk i te a tr  w o jn y

Nie ma przykład! w historji wojen nowo 
^czł-sarck, aby który i  wodzów teręaął uę ną

tak  zuchwaie przedsięwzięcie jak  Sulejman pa­
sza. Wąwóz skalisty, biegnący szcz>ami gór, 
uzbrojony redutami i mający liczną załogę, ata 
kować oa frontu — mógł tylko bohater, który 
sforsował wąwozy Duga i Ostrogski, który zwy 
ciczko przeszedł przez dolinę Zoty w Czarnogó 
rze. Nie zastanawiamy się tu nad pytaniem, jak 
to czynią inne dzienniki, czy przedsięwzięcie 
Salejmana jest rozumne czy szalone, stwierdza­
my tylko fakt, że równem bohaterstwem nie po 
szczyciła się jeszcze żadna armja europejska. 
Każdy in jy  żołnierz, nie osiągnąwszy celu w 
pi-rwszym i drugim dniu walki, byłbj zniechę­
cony wypowiedział może posłuszeństwo swemu 
wodzowi, Turcy natomiast głodni, spragnieni i 
obdarci, walczą bez przerwy od dni ośmin, nie 
mając nawet w nocy spoczynku, uini że p/ędzoj 
lub później dokonają zuchwałego przedsięwzięcia. 
Gtiategicy, oceniający poioienio rzeczy na tea ­
trze wojny we Wiedniu lub B erlin ie, biorą za 
złe Sulejmanowi, że atakuje wąwóz od frontu; 
oni radzą jenerałowi tureckiemu, ab} staiał się 
Szypkę obejść. Dobra rada, nik„ nie zaprzeczy, 
i SulejmaD sam wiedział o tem dawno, nie po 
trzebując słuchać nauk strategmów dziennikar­
skich, lecz jeśli mimo to Szypki uie obszedł, 
to zapewne li dlatego, że jej obejść nie mogł. 
Raa nie rad, musiał on brać wołu za rogi.

Telegram korespondenta D aily  Telegraph, 
umieszuZOLy we wczorajszym numerze naszego 
pisma, poucza nas o położeniu w Szypce aż po 
koniec trzeciego dnia walki. Załóg? wąwozu li­
czyła początnowo tylko 3000 ludzi. Sulejman za- 
a r&kował ją z całą gwałtownością, ponieważ 
z powodu wąskiego przejścia nic b ji w stanie 
wielkich sił rozwinąć , przeto Moskale skupieni 
mogli bronić się skutecznie. Trzeciego dnia do- 
wódzca moskiewski, jenei ał Doroszyński, padł. 
Położenie załogi b/ło już wtedy rozpaczliwe, 
Sulejman osaczył ją  ze wszech stron i dlatego 
w tym samym dmu telegrafował do Stambułu, 
„zi prawdopodobnie Szypta wpadnie wkrótce w 
ręce wojsk tureckich." Tymczasem jenerał Rade­
cki pchnął z Gabrowy znaczne posiłki, których 
pierwsze kulnmuy stanęły z 3 go ua 4-ty d^mń 
walki. Od tej chwili zmieniło się położenie o tyle, 
że Sulejman mając już przed sobą nir 3, ale 
13 000 ledzi, nie mógł tak prędko wziąć wąwo­
zu. Z tem wszystkiom jednak położenie jego nie 
jest bynajmniej rozpaczliwe. W prawdzieLiuskalc 
donosili, że otrzymawszy posiłki oaeDrali jakieś 
wzgórze Sulejmanowi, ale z późni jczych donie­
sień wiemy, że wzgórze to stało się zno^u wła­
snością Turków, a dzisiejsza stambulska depesza, 
którą czytelnik znajdzie w miejscu właśeiwem, 
donosi nawet, ze Sulejman z a ją ł  p rzedn ie  azuńce 
i  w  ideh nię i  sadow ił. Jeszcze ważmejsza. jest 
dzisiejsza urzędowa depecza moskiewska. (Patrz 
telegram petersbmgski z 27. bm.j Mówi ona 
JUŻ wyraźnie, że T vrcy  obsadzili y^zgórza otacza  
jące tizypkę. AJ iałożby to zuaczyó że Moskale są 
oskrzydleni Hoże Kto na to odpowie, że oskrzy 
dlbhie samo nic jeszcze nie znaczy, ponieważ 
Moskwa tak diugo będzie się mogła traymać, 
dopóki jej komunikacje z Gabrową , zkąd po 
siiki otrzymuje, me zostaną przerwane — my 
jednak ośmielamy się zrobić na to twier­
dzenie tę skromną uw agę, że poułki nie 
mogą dochodzić w nieski ńczoność Naczelny
wóÛ t p 4>ióki0%dki nłtttń o tein pamHt&ó,
że na tyłach Gabrowy, ma po prawej stronie 
Osmana paszę, a po lewej Mehmeta Alegó, prze 
to Gąbkowy, Selvi i Tirnowy musi. strzedz i 
bronić dostatecznemi silami. Inaczej ma się rzecz 
z SuiejOiaaem. Ten oczyściwszy z nieprzyjaciela 
całą południową częct Bałkanów, może teraz 
ściąg ć do siebie wszystkie wcjsni, nadchodzące 
cd btombrnu przez Adrjanopol. Z  tego co po 
dziś dzień się stało, nifa iruduo wysnuć wniosek, 
że Sulejman od przedsięwzięcia swtgo me od­
stąpi. Bić się on będzie tak długo, dopóki Szy- 
plu uie weźmie, chj ba że sam padnie, boć i to 
jest możliwe. Jeżeli Sulejman jest już bliskim 
zajęcia Szypki, to M oskwa, otrzymawszy w 
dmach ostatnich znaczną część spodziewanych 
posiłków, rozpocznie zapewne wkiótce wielki 
atak bądź na Osmana, bądź na Mchmeta Ale- 
go, aby złamawszy jednego z  nich, leni samem 
ułatwić Su Di- i zadanie, i me dopuścić, by Sulej­
man wyszedłszy z Bałkanów »tał się potem dla 
mej prawdziwie groźnym. W każdym rai^e mu 
simy nyć przygotowani na wypadai wielaiej 
doniosłości, które rozegrają się za dni kilka

B ia . ła  23. s erprva.
Stan zdrowia korpusu zostaiącego pud do­

wództwem jenerała Zimmermana me jest zupeł­
nie zadawainiający. Ubecna p„zyeja wojsk mo­
skiewskich na wzgórzach w kierunku południo­
wym od Czernawody, pod Wagiędem hygieni- 
cznym jest może najzdrowszym punktem w całej 
Dobrudży — gdyz powietrze jest tu  znacznie 
czystsze, a strumień świeżej woay płynie samym 
środkiem obozu — ale zbyt długo przeti-zyiny 
wano żułuierzy w nizinach przepełnionych szko 
diiwemi wyziewami, nic więc dziwnego, że za­
bójczy klimat Dobruuzy, niezmiernie ich prze­
trzebił. — V  Medzidiie naprzyklad, gdzie o- 
bozowano dwadzieścia d n i, żołnierze otizymy 
wali do picia tylko mętną, uawpół zgniłą i o- 
kropn.e cuchnącą wodę. Rozumie s ię , że sku­
tkiem tego, zgniłe gorączki i dysenterja mu 
siały zagnieździć się w szeregach.

Brzez ostatnie dwa tygodnie, dwa moskie­
wskie parowce, przywoziły u. z tamtej itrouy 
rzeki po dwustu i więcej Cuorycli dziennie, kto 
rych rozmieszczano natychmiast po szpitalach 
miejskich. Wkrótce jednak szpitale zostały prze 
pelmoue; zajęto więc ośmdziesiąt czy też dzie­
więćdziesiąt domów prywatnych, które Moskale 
urządzili na sposób ambulansowy. Domy lo po 
większej części parterowe, a najwyżej jednopią 
Irowe, łatwo też przez otwarte okna przejrztć 
obszerne sale zapełnione chorym i, ale tak dale 
ce zapełnione, że pomiędzy łóżkami zaledwie ma­
leńkie pozostawiono przedziały. Gyby okna me 
były przez cały dzień i pizez większą część no­
cy na rozcitż pootwierane, chorzy podusicby się 
mogli z braku powietrza. Rekonwalescenci bez­
zwłocznie są usuwani a imejsca ich zajmowane 
przez innych, ale pomimo tego napływ chorych 
jest tak  w ielki, że nieraz poł dnia ozekac mu 
szą na wolne łóżko. Bez żadnej przesady liczbę 
chorych mieszczących się w samej Braile , pouac 
można na 15.000. Ze zas w ielt z nich umiera 
na zgniią gorączkę i imię zaraźliwe choroby, 
mieszkańcy tutejsi słusznie obawiając s ię , aby 
epidtmja nie rozpostarła się i na m iasto, jak 
najnieprzychylmej wyrażają się o moskiewskiem 
gospodarstwie. Ttgcby jeszcze biednej Rnmunji 
biftltowftło, ftby obok tylu doznanych jnż klęsk,

w nagrodę za udzieloną gościnność , i zarazę na < wie, atoro n c h wałami sejmu j t  z kilkakrotnie wys. 
siebie ściągnęła. rządowi zalecane były." Po krotkmm uzasadme-

Z zamierzoną budową kolei żelaznej między niu Izba uznaje nagłość wniosku i przyjmuje go 
Benderem a Gałaczem, także nieszczególnie się bez dyskusji.
wiedzie Przedsiębiorcy — znani Polakowi W ar- P . dr. M a je r  wnosi, aby sprawozd. komisji
szawski — zobowiązali się swoim robotnikom, edukacyjnej z wniosku dr. Zoll coido,policzenia 
których na tysięcy liczą, dostarczać i żywności; suplentom lat służby zastępczej doem erytury, 
ale żywność ta była tak z ła , że robotnicy znieść mogło być złożonom ustnie, ponieważ jes takie 
jej nie mogąc, pozowali, kontrakty i wrócili do samo jak  w roku zeszłym. Wniosek ten przyjęto 
domów. Z wypłatą należności także częste za bez dyskusji.
chodzą trudności, niepodobna przeto, aby p rzy 1 Z  porządku dziennego przypada dru?1 . ZY~
takiej manipulacji, kolej ukończoną być mogła tanie pizedłeżenia rządowego o zamknięci r -  
na oznaczony termin. Oprócz tego , w ostatnich chunków funduszów indcmnizacyjnycn
juz dniach postanowiono zmienić trasę linji. wschodniej, zachodniej i wielkiego księstwa k i
Przedsiębiorcy bowiem zapoźno się spostrzegli, kowskiego Sprawozd iwea komiśji budzetowej 
że przebicie góry leżącej na pierwotnie trasowa- p Zyblikiewicz. Komisja s t a w i a  wniosek: 
nej linji, pociągnęłoby za sobą niezmierną stratę wstrzymuje Sxę od stanowczego załatwienia przdd- 
czasr i pieniędzy — wrócili się więc do jeue-j łożonych mu zamknięć rachunkowych fundusz 
ramego sztabu moskiewskiego z prośbą o po- indemnizacyjnyeh Galicji wschodniej, zachodniej

l * _ ________ _____ 1 U A i rwr Izninn t ™  -  107 fi fl DrZYl"zwolenie zmienienia trasy; pozwolenie miało b jć 
natychmiast udzielone a w skutek tego zamie­
rzona linja kolei dłuższą będzie o piętnaście 
wiorst.

Zabity pod Szypką generał Doroszyuaki, 
czy też Dorożyński jak go zwą Moskale, po 
chodzić ma według gazet niemieckich zhiabiow 
skiej (?) 'itewskioj rodziny. Wyższe nauki po­
bierał w petersburskiej akaaemp sztaou gene­
ralnego. Górko, który wzią go by- na wojnę 
jako przyjaciela swego, odjeżdżając dla objęcia 
dowództwa nad dywizją gwa-J,i kav clerji, po­
wierzył mu obronę Szypki, jako najzdolniejszemu 
i nojenergiczniejszemu z iesziy oficerów. Doro- 
szyński j ts t  drugim z rzędu zabitym generałem 

■ w tej wojnie; pięciu innych było rannych. We- 
Uug telegramów moskiewskich, komenderował 

bezpośrednio Bułgaram i, również jak generał 
Stoletów

A z ja ty c k i te a tr  w o jn y .
Turcja cofa swe wojska z Kaukazu, i to 

w chwili! gdy, ja s  nawet gazety moskiewskie 
donoszą, wzuurzcnic muzułmanów poczynało się 
już szerzyć nad całą Woigą, od Kazania ao 

! Astruchanu. Miejscowy korespondent tfclosu wy- 
‘ raźnie aonosi: „Powstanie na Kaukazie trwa do- 
' tąd, co tem gorzej dla nas, ze weaług nade- 
! szlych wiadomości między muzułmanami nad 
‘ Wołgą panuje silny ferment (brcżei-ye). Przyj­
dzie Turcj: gorzko żałować za opuszczenie 
Kaukazu. Nie nad Aipacz^jem lub Arak&cin, lecz 
w wąwozach Darialu leżał klucz, wojny azjaty 
ckiej Nie tylko szlachetność, lecz Uubrze zro­
zumiany interes własny Turków, tak polityczny 
jak i wojskowy nakazywał . i  nie opuszczać 
Gzerkiesow, ktoryth sami podmowili, kiórzy ufni 
tylko w obietnice stambulskie, wdali się w grę 
niebezpieczną, postawiwszy wszystko na jedną 
kartę. Dzis już masami Moskwa najspokojnie 
pędzi na wy gnanie C^erkicsów w lody poumcnc, 
bj pręazej wymarli. Przewódzców rozstrzelano 
Rajmnibj już 50ciu rozstrzelano.

A u e t r j a  i  W
W ilrd e it  28. sierpnia. N . f r .  rresss mówi. 

Nie nw. wyrazu , ktCrynuDy można, dośó suroł.o- 
poiępić bezużyteczne poświęcenia wojak iureckich 
w wąwozie Wzipka. Każdy Wojskowy z ubolewa 
niern widzi, że tak wyborny m aterjai wojskowy, 
jak żołnierz turecki, marnowany jest w sposób 
lekkomyślny. Bitnie mówi: Mobilizacja wojska 
seibskiego oardzj pośleunie ma zuaozenic dla 
Europy a szczególniej dla Austrji i zasługuje 
baidzo mało na uwagę Biwidctibitui mniema, ze 
w tej chwili współaziaiaine ISeibji me jest wy- 
paokiem wyzywojącyra do akcji, ale lada dzień 
mogłoby się zdarzyć, że polityka wolnej ręki mu 
siałaby się dać uezuo Seroji łrm d en b  a't donosi 
z Belgrauu- Rtsticz dał odmowną odpowiedź de- 
putacji powstańców bośniackich, ząuającej porno 
cy zc strony serbskiej, layfouit utrzym uje, że 
herb,a i Grecja równocześnie wystąpią czynnie, 
a specjalny wysłannik serbsk: udał się z tego 
powouu do Aten.

Ja k  donosi Koln.Ztg, w telegramie ze 3tam- 
Dołu, pomiędzy Tuioją a Austrją przyszło do 
starcia dyplomatycznego. Komendant turecki 
twieidzy Aaakaleh na juunajn przytrzymał s ta ­
tek austrjacai, który wiózł 50.000 cecuarów 
szyn, przeznaczonych ao Vv ierciorowy (naadinaj 
Sn.itj biacji kolei ru cuńskiej). Posei austrjaoki 
zaz^aal Aydama statku i iauUgi. Porta odrnuwi- 
l a ,  ponieważ gotowe szyny kolejowe są kontra 
bandą wojenną, są przeznaczone dla moskiewskiej 
linj] Bender GałacZ, i muszą byc do końca Wój 
ny zatrzymane, podoonie jak owych 173 pak a- 
nnmieji, które zabrane w K ortu , przytrzymano 
w TryeSoie. Okalało się dalej, ze dostawą tych. 
szyn uudni się wiedeńska UrediL Austalt. Wy­
padek ten dotąd nie jest załatwiony Szkoda, ze 
na linjdch kolejowycn w Galicji nie ma jakiej 
A dakalen, bo Turcy mogiiuy codzień wyłapy wac 
podobne posyłki — np. świeżo 30 wagonow oło­
wiu. Dziwna to neutralność. Bonie waz cały świat 
uważa politykę nr. Audrossy’egu za niepojętą, 
przeto jeden z korespondentoy.' angielskich tak 
ą definiuje - JSit robić żadnych głupttw, lecz cze­

kać, aż inni poiobią błędy, a wtedy z niofi ko 
rzystac . Korespondent unal tą  uamicję siyszeo 
z własnych ust Anorassy’ego.

* d em  zagizebski został zwołany na dzień 
3. wrześni !.

bej n i g a lic y jsk i.
X II . posiedzenie 28. sierpnia 
Marszałek zawiadamia, ze udzielił urlopy 

ośmiodniowe pp. Milewskiemu i Rosneiowi.
R. O n y s z k i e w i c z  poMawit wniosek, aby 

petycję o wyznaczenie Kwoty na bezprocentowe 
zaliczki zwrotne ala nauczycieli szkól ludowych, 
komisja budżetowa załatwiła w sposób przy­
spieszony jako nagłą. W niuSki tego me przy­
jęto.

P. lir. R e j  interpeluje komisarza rządowe­
go, jaka zachodzi p rzeszk o d a , że rząd me uwzgię- 
umł dotychczts zeszłorocznej uchwały sejmowej 
wzywającej rząd, aby ferje jesienne w uniwersy­
tetach i szkołach średnich oznaczone zosialy na 
ten sam czas, co w sz k o łac h  ludowych. Korni 
sarz rządowy p. B a r t m a ń s k i  oapowiaua, ze 
lezolucja sejmowa odesłaną została dc minister­
stwa oświaty, które jedn&ł dotychczas żadnej 
w tęj mierze nie dało oupowitdzi.

p . M y c i e i s k i  stawia wniosek naglący: 
„Sejm wzywać, k .rz ą i  o jak najrychlejsze prze. 
prowadzehie zmian tery tonalny cn w sądownie.

i w. księstwa Krakowskiego z r. 1876, a przyj*
muje jedynie do wiadomości z zastrzeżeniami 
na poprzednich sesjach przy zamknięciach rachun­
kowych uchwalonemi."

„Z  uwagi ?aś, że z funduszu inaemUizaryj’ 
nego Gralicji zachodniej pobrane zostały w r  L  a 
i 18/6 jego pozostałości rachunkowe do funduszu 
iudemnizacyinogo Galicji wschodniej, raczy wys. 
Sejm uchwalic:

„Sejm wzywa namiestnictwo, aby kwoty z 
funduszn mdemnizacyjnego Galicji zachodniej nr. 
rzecz funduszu Galicji wschodniej pobierane, ró­
wnież jak i kwoty, któroby w przyszłości pobie­
lane być miały, utrzymywał w ewidencji, celem 
zwrócenia tych kwot w swoim czacie fuiduszowi 
indemnizacyjnemu Galicji zachodniej “ Wnioski te 
przyjęto bez dyskusji.

Z porządku dzieanegc następuje sprawozda­
nie komisji budżetowej o przedłużeniu kredytu 
Radzie szkolnej uchwalą Sejmu z 8. kwietni 1376 
pozwolonego.

Spiawozdawca Smarzewski.
Uchwałą zeszłoroczną upoważnił Sejm Radę 

szkóldą krajową co wydatkowania w ciągu roku 
budżetowego 1876 zaoszczędzeń, w ciągu teguż 
roku w rubryce I- preliminarza krajowego fundu­
szu szkolnego uzyskać się mających na zaliczki 
zWiO ne, dawane gminom na oudowę szkól.

Zaoszczędzenia te wynosiły znaczną kwotę 
126,810 46, z niej wydano do kouca roku budże­
towego 1876 tjlk c  gid. 6,386-30, pozostało nie- 
wydanych gid. 120,424-16.

Przyczyną, dla kiórej ten kredyt w tak ma 
lej części zOatał zużytkowany, była po części o- 
pieszdłosć gmin we wnoszeniu podań, po części 
pi ze wlekł} tok instancji, przez które sprawy ta­
kie przechodzą.

Komisja przeto nie preliminuje w budżecie 
nic na zaliczał zwrotne dla gmin na budowę 
szkół, a natomi&ct wnosi następujący projekt u- 
chwały

„Sejm upoważnia c. k. Radę szkolną krajo­
wą do wydatnowania w ciągu la t budżetowych 
1877 i 1878 na zaliczki zwiotne dla gmin na 
budjnki szkolne tej kwoty, która w rubryce L  
wyaatkow krzjowego funduszu szkolnego w roku 
187t zaoszczędzoną została, a to o tyle, o ile 
ta kwota na podstawie uchwały z dnia 8. kwie­
tnia 1876 r  w czasie tą uchwałą oznaczonym, 
me zestala zużytkowaną.- Uchwalono.

Nastąpiło drugie czytanie przedłożenia W y­
działu krajowego o preliminarzu krajowego iiu- 
duszu szkoluego na roa 1S77. Sprawozdawca ko­
misji budżetowej p. Sm&rzewski.

Komisja budżetowa zgodnie z Wydziałem 
krajowym wnosi preliminarz dochodów funduszu 
szkolnego na 93 786 z r . , wydatków 318.236 zir., 
pozwstaje zatem do pokrycia z funduszu kiajo- 
wego 224.460 złr.

P. ks. J a s i e n i o k i  wnosi, aby z zaoszczę­
dzeń iuudus.u szkolnego przeznaczyć 50u0 zir. 
na wynagrodzenia dla kateihetów, aby takowe 
w mysi wniosku p. bawczyńskicgo także za lok 
l£77 udzielone być mogły w urodzę łasai, nim 
Zmiana ustawy szkolnej w dacnu tego wniosku 
nastąpi.

Poprawka ks. Jasienieckiego upadła, i bud­
żet szkolny bez zmiany przyjęto-

Drugie czytanie przedłożenia Wydziału k ra­
jowego o kredycie uodatnowym 30 000 złr- dla 
c. k. krajowej Rady szkolnej na rok 1877 odro­
czono na razie.

Przedłożenie Wydziału krajowego w przed­
miocie objęcia szkół roluiczydi w Dnblanaca w 
zaiząd kraju odesłano do komisji ku-iu Y kra­
jowej. Z porządku dziennego uastępnje pierwszo 
czytanie wniosku posła ks. Sawy,  o uregn’ową> 
nie zasad udzielania Koncesji na kopytkowó. 

Wniosek ten br zmi :
„ W żywa się Wydział krajowy, żeby udzie­

lanie koucesyj na kopytkowe tak uregulował, iż­
by po kilku latach wszystkie koncesje w kraju 
ekspirowały. W trakcie tego czasu przedłoży 
Wydział krajowy Sejmowi opracowany projekt co 
do zasad, w e d iU g  których przy udzielaniu lub 
odmawianiu kunoesjj raa kopytkowe postępować 
należy.*

Po przemówieniu wnioskodawcy, wniosek o- 
desłanym zusiai do W3 dziaiu krajowego jako 
specjalnej komisji do sprawozdania w rokn przy­
szłym.

Na wniosek komisji administracyjnej uchwa­
lono dalej:

1) Sejm wzywa W ydział kra^w y , ażeby 
cały akt koDudacyjny przedłożył ponowuie na 
przyszłej oesji Sejniow. do zbadania.

2) Sejm otwiera Wydziałowi krajowemu na­
stępne dodatkowe kredyta z pozostałości kaso- 
wycn na rok 18. /  i na wypłacenie reszty nale 
żjtosci za roboty wykonaue w dawnej części za­
kładu 835 zir. 64 ‘/j c t . , oraz ua wykonane robo­
ty i materjdiy budowlane w myśl kontraktu z 
2go maja lo<5 roku 8U71 złr. c t ,  na wy-
koiiczcnie robot to w budynku głównym, w bu­
dynku ekonomi zuym, w łazienkach korytarzach 
i między cudj,.raami 9.802 złr. 90 ct., na we­
wnętrzne urządzenia 25.000 złr., na budowę pro- 
seratorjdin lo  6b5 złr. 99 c t , na urządzenie ka­
plicy 4.20J złr., ua urząuzenie dwóch dźwigni 
2861 zn . 6i  cnt., na przekształcenie latryn 
7.583 złr. 66 c t . , na drogę w tylnej części za- 
klaun 2.371 złr. 66 c t ,  na oparkanieme 3 a83 
złr. 98 o t , razem 78 396 złr. 98 ct.

i )  sejui wzywa Wydział krajov'y, ażeby na 
przyszły lok złozyi na stół Izby piany i koszto­
rysy na budynek administracyjny na Kulparko- 
wie, zastosowany do k o n ie c z n y c h  a skromnych 
potrzeb , którego koszta uie mogą przenosić kwo­
ty 46.000 złr

Dalej przyszła pod i o/prawy bardzo ważn* 
kwestja s z k ć ł  r ę k o a a i e l n i c z y c h ,  którą 
p r z e d s t a w i  powyżej.



DZIENNIE POLSEi

Za rezolucję do rządu co do ucisku poda­
tkowego gtosował uawet sam p. Potocki.

Z porządku dziennego p. R c l l e ;  referował 
z komisji budżetowej o p retensji, jaką ma kraj 
do rządu o zwrot około 40.000 guld. kosziOn 
sanitarnych. Od r. 1372 upomina eię Wydział 
krajowy bezskutecznie o tę kwotę. Rząd. nawet 
nic nie odpowiada 'W Jyokusji nad tym przrd 
miotem pp. Madejski, Zyblikiewicz i GiocłoIski 
silnie krytykowali i referenta Hallera i postę­
pyvanie rządu. W ydział krajowy otrzymał wska­
zówkę do wytoczema rządowi procesu przea t ry ­
bunałem administracyjnym-

W końcu mimo poprawek ks. Sawy i Abra- 
hamowicz- uchwalono bez zmiany ust»wy o po 
datku psim we Lwowie i Krakowie.

K B O I I f i i .
Lwów a 29 sierpnia

Z  w y s t a w / ,  D la  d godcolci gości obiych 
n , wystawę k u jo w ^  przybywających, kom itat wy. 
stawy zabezpieczył znaczną ilość pomieszkali urzą 
dzonych i dogodnych a stom nzow o po cenach umiar* 
ko¥ anych w domach prywatnych.

I  udając wynik ten  do publicznej wiadomości, 
U fiiadam  a konńtet, ie  m ieiz1 a t ia  takie mcgą byś 
u -  Żądanie interesowanych wskazane przez m ząd 
kw aterniciy  miast* L w o ta  umieszczony w ratusza 
na dole od stiony półm cnej.

W e Lwowie w sierpnia 1377 r. Z  komitetu 
wystawy krajowej.

F c b i e d s e n i e  U z d y  m l p j s h l e j  odbą- 
dale zią r e  czw artek dnia 30 . bm. «  godz. 6. wie- 
.to rem

m i a n o w a n i a .  N sm iestnik przeniósł {rak- 
t / L u t a  konceptowego namiestnictw a M aijaua Ne- 

r .  j-wowa do starostw a w Tarnopola.
Sąd krajow y wykazy w Ł  okowie Łomianowal 

p raktykanta są iow rgo  A rtu ra  Pęd/a-iniego au s tu ltan  
" j t .  bezpłatnym

O l a  n n o a z i e z y  po debrze zasłużony  h o- 
by walc lach k re jo w i, wstępującej do sakół średnich, 
zabrał poseł ks Sawa w Izb ie sejmowej dnia 2rigo 
bm. od posłów. Brzozowskiego 1 gid., ks. Burhw aldz 
50 ot., DziednazyckicgO Wcjciecha 1 gid., G arbaczjń- 
■kifago 1, Gsdela 1, Jocza 1, K am ńik iego  i  gid., ks. 
K itry s . 50 e t . ,  Kowalskiego 50 c t., Łaz_rskiego 1 
gld„ Iiuaswiew.aza Ig u tc tg o  5 gid., O.ihrymowi t a  1 
g id . , P ław ickiego 50 c t . , ks. nawy 1 g id . , Wołań- 
zn ieg j W lad. 2 gid., Z & tc r t l tg c  1 gid., Zborowskie 
go 1 gid.; razem  21 gid.

J m r o u i * . a  t e a t r a l n a .  W  tea trzek r. S k a r ik a  
dzisiaj 29. b. m. „N asi najserdeczniejsi," k  m sdja 
w 4  aktach W . S aruo t.

M ia n  p o w i e t r z a .  D ziś 29. sie rpn ia+  21° B .

ki'," k 6 w  20. sierpnia. Czai, p i.zj: Grób
Bttlaua Batorego, osobny, obszerny, muz. kos ą po 
sadzką wyzłany, joi okońtŁony i z łącze ay z krypta 
u l cgóinych gzobów królews.ien. Wspanirlą trumną 
metalową tesTauiowal brouzownik tutej.zy p. anten’ 
Heldauor. Konserwator piofesor Łepkcwtsi miał, 
jak donosiuśmj, 1800 zł. z upo asenia Sejmu kra 
J owego, wtedy gay rczpomąt reitaor»cję kaplicy Ci- 
borlum aa Wawelu, ka kiiuą kosztorys sporządzony 
przez. kieru,ąoego robi t m i nua.wlicz go dr. Ż*bra 
oskiego, wynoiit przeszło 10.LU0 zl. Ba domiar o* 
kazało s ię , te kaplica ta nie miała fuudanuutow, 
więc pomnożyły sią wydatki, gay podwaliny podsu­
wać w ypadło . Mimo lakiuh jednak tradnońci pienię- 
inyeh nie pazerwal konserwater lubót, ale i»rządzit 
gruntowną restaurację i odnową nagrobkn Sterana 
Bator«gv, fiiijąc. ko B.jm w budżecie r.,ku prty 
tzłągo, teraz właśnie ncnwauc się mającym, wyzna- 
ozy hojniejszą subwencje na ratowanie tego rodzaju 
pierwszorzędnych zabjt-ów. o ik  wiadomo, nagrobek 
króla Stefana był laudacji Anny Jagiellonki, a sta­
wiał go Włoeh ćLi ti Gacci Fotcgrefję trumny zajął 
p. Walery Rzewuski.

( E j  J i s w o r ć w  26. sierpnia. Ze zbliżającym 
sie ro k ib u  szkolnym ruzp <j >m* sią również nauka 
w esterokusow ym  aenskim pensjonacie sióstr Bazy- 
lianek w J e w iro a ie . Z akład  ten od ła t 30 z n a u k ą  
w ytrw ałością i pieozołowitvścią prowadzony prsei. 
konwent, eisszy sie w całej okoliey z slm onum  uzna­
niem i  ze wszech miar zasługuje na poparcie choćby 
ju t  dla ego tylko, ż ,  w o rym SaeScicmilowym 
okr«gu nie m u z  konw iktu, gdzleby roczice mogli 
tm .eścić córki swe chcące sie k tztałm ć.

P rócz nauczy, ielek i naucjyuieli tu tejszej szk rły  
wydziałowej udzielających nausą, "trzymu^ą siostry 
B asynanki guw ernantką do jeżyka fi anem kiego i for­
tepianu, noną h sto j i  poiszis^ i posssechcej, i>eun- 
łó w , śpiewu i t. p., a  u tta ta i eg .am in  roczny prse- 
.uoiał naz o sum kunem  speinidula obowiązków jakie

na zakładzie tym de*4> wy»oka radt szkolna nad- 
zorająca ten zakład, n^jednekr tuii wyraziła kon­
wentowi uznaaie przez inspektora okręgowego, a 
miasto i sejm rokroezuomi dutLami podtrzymują te 
tak potrzebną i amiejetnie kierowaną instytucje.

Koizystne położenie klawrtoru ogolonego obszer­
nym ogrodom, p i«*  który przepływa rzeha Szkło, 
nastręcza auzenntcam obok świeżego i zdrowego po­
wietrza takie sposobność ««poznania i obzn aj imienia 
sie z gorpod-retwem domowem, wzorowo tutaj pro- 
wadtonem. B«dzice, którzy Dy dzieci . we obciśli od- j 
dać z domu na naukę, nie znajdą odpowieduejszego 
nmio-zcztnia, bo obok nadzoru pieczołowitego i ro- 
dzioielskigo sią u emi zaopiekowania mogą być pewni 
korzyści naukowych. Gdy przy tern wećmit sie na 
uwag^ i ceną przystępną za pomioszczeuie, okaże sią 
zakład ten najodpowiedniejszym dla mniej zamożnych, 
a jednak o dzieci swe troskliwych rodciców.

Słowa pdwyżizS podyktowało nmn szczera pi ze 
konanie, że ty u  sposobem oddamy cześć cichej r za* 
(łaśonej pracy i równocześnie wskażemy uioświado 
mym zakład za.łagu!ący na zaufanie.

Ł a ń c u t  28. sierpnia Komitet urząlzający 
zabawą połączoną z tańcami w dniu 19. b. m wrę­
czył podpitauemn połową czystego a chcdu w kwocie 
10 złr. na celc szkclns, za co czują sią zobowiąz*. 
a/m złcsjfć tym panom serdeczne podziękowanie. 
Z dyrekcji szk ły 4ro ki. TV Łańcucie d. 28. sier­
pni- 1877. M. Giajj.

F o z n n ń  27, sierpnia. Jedna z sal, znajdują­
cych sią na 1. piętrze tutejszego nowego gmtenu 
sądowego n«ierpiała w nocy z piątku na sobotą przez 
to, te  w piątek wieczorem przy zamknięciu wodo­
ciągu zapomniano zs kręcić knreu nu 3. piątrze. Gdy 
później o godzinie 7. w-eczorem otworzono znów 
wodociąg, płynąła woda otWctym kurkiem przez ca­
łą noc aź do 6. godziny z runa, a przesiąknąwszy 
przez pułap dolnych piątr, uszkodziła takowe a mia­
nowicie ową salą.

Donoszą nam z L ipska, iż  dr. W ładysław  ł m - 
ser, W aksaaw ianiu, mianowany został przy tam tej­
szym nniw ersytecis docentem c h im g ji.

Znaczniejsi kupcy w Prusach Ł ii-w ikich i 
książęcych zamierzają do rządu i do parlumentn 
Kzeszy niemieck.ej i do obn izb sejmn pińskiego 
wyołać petycje, które mają żądać, aby rapobieżono 
zdzieistwom, jakich sią dopnszczsją moskiewscy u- 
ruędu'cy celni na granicy, i ał)y w cgfle zniesiono 
nareszcie hermetyczne zamkniecie granicy.

Bi.d powiatowy piestewrki wyznaczył c»leu ko 
a... znej sprzedaży dóbr P ‘eruszyce, naleiącyoh do 
H »nrjta Tacranowbzifgo » ODjmnjących 832 he­
ktarów, 67 arów i 40 metrów kwadr, obszam, ter­
min subhasiacyjny na dzień 3. grtdaia ib. w lokalu 
nowym ursądcwjm.

Ks, Prayuiczyński, redaktor i wydawca Gazety 
Górnośląskiej, w tych dniach zaciął oóśudjwaó 
sześciotygodniowe wiezienie, na któie za umie 
szoicbie w awem piśmie mowy popicia sutzany zo­
stał.

P o m n i k  l l . l t m a n a  stenął w Biukseii 
na cbientarzu Sthaerbecn, staramem dr Wiodzinie 
rza Dmóąhowtkiigo, brata Hclunanowej. Pcnmik » in  
jest w keuałcie ob«lirka u góiy pfasho ściątego, w 
ntórego połcwit znajdują sią tylko dwis gtłązzi pal­
mowe. Na doinej cz<śii umieszczono napis: „Giób 
Wiktora Heltmasa, urodź, w Wierzcnowicach 23. gru­
dnia 1796, zmantgo nu w/choażtwta w Brukseli 16. 
lip Ca 1074 Publicyście od młodości. Patrjucie. Gor­
liwemu tbrtńcy praw lndn polekiogo."

b t s r s z y  r u b i n  w  A d i - j a u o p v ln  skon- 
jtatowai, z. v  Kazanlikn Moskale i Bułgarzy wy­
mordowali 1 4 , a lanili 43 żydów, uprowadzili Ziś 
zaś ze solą 337 kobiet i dziewcząt żydowskich.

F a ł s z y w e  r u b l e .  Gcłos donosi, i e  w osta* 
nich czatach pokazało sią w P e u r ib a ig r  mnóstwo 
fałszywych lO -rubhw ych banknotów. F ałszerstw o 
je s t t i k  dorkonale i  aknratnie dokonane, t e  naw et 
nu .jen  wic banków pływ alnych z wielką tiudnuśuią 
mogą rczióónić fałszywe banknoty 10-rublowe od 
pruwdslwych.

F h s p l ° i j a  Z Dorpatu pisią do tetersb. 
trudom ., t t  tom w tych dniach skutkiem niwiado- 
mych żyozyn ■■ t j  wybuch 6 jaszczyków pro­
chu, p.zyc~km 4 żołnierzy peniotło oiątkie rany; 8 
z pom.ądzy ni<-h jeszcze tegoż wieozora umarło. — 
Sioztści&ib je iaak . ż» sią na n n  tytno skuńcaylo, 
albowiem skład prochu w Dorpacie zawiera 3o,0u0 
pudów.

dzc aieszccąśliwy, pom ew .i z Ot^igc-ma przyszło 1150 
wołów, które >uż wszystkie do Berna i ri-ag, Bprzec.ane 
były, alb gdy sią . jednym : wołów z No wosieliey, które 
20 dni w kontumacji były, subosć (ksi§6osusz) pokazał, 
się, więc wszystkie woły me pozwolono nigdzie prowa- 
d-ić, tylko do Wiednia na zabicie, I  tak sprzedawano 
weły oświęcimskie tylko dla Wiedi-ia stajanne złr. 49 do 
50, dobre psicowe woły 44— a6 do 47 zł., woły stajanie 
bnkowiask'e i mołdawskie, któ.a w p.o .t do Wiednia 
przyzły  i które moi aa h ;ł i dal.‘j prowadzić, płacono zł. 
67—68. Paszowe woły rłr. 50 — 56, dobre węgieraide złr. 
52— 60, ni. mieckizh zł. 58—66 za iOO kilo. Przeszło 400 
wołów zostało oiesprzedanj cb

K r z y . e t o f o w i c z ,  C-£fe Stierbook Leopoldsdt.

strzej krytykowi- działania wojenne. Bardzo 
być może , że oburzenie opinjj publicznej na nie­
udolność komendy doszło tam do wysokiego sto 
pnia i cbiiznra skonfiskowała dzienniki dając? 
wyra* temu oDurzemu.

Sprawy gospoaarcze i handlowe.
U  i e u c f l  27, sierpni*, ól a dzisiejszy targ pnypędzouo 

wołów g&licyjskioh , besarabskieb, bukowińskich i moł­
dawskich 33u0, węgierskich 1460, nicinieckipk 246, razem 
6.)09; między tymi stajennych 2672, paszowych 2337. 

Targ był dli. jćdbyih nie tak sły, dla drugich zaś bar-

Osiatnie wiadomości.
Wczoraj na wiaczornem posiedzenia przed­

sięwzięto w sejmie wybory nowago Wydziaiu 
krajowego. Na c z ł „ n k ć w  zostali wybran.
1) Z  knrji wigkszvCh posiadłości P i e t r u s k i  
(30 głosami na 33 glosujących); 2) Z kurji 
miast: S m o l k a  (17 gł. na 21 głosujących); 3)
Z kurji miejskiej P o d l e w s k i  Walerjan (38 gł. 
ua 69); z grona całego sejmu 4) B a  a en* (98 
na 133); 6) W  e r e s z c z y  l i s k i  (104 na 133); 
6) H o  s z a r  d (69 gł. na 129). Wyborowi We- 
reszczyutkiego a następnie Hoszarda przeciwsta­
wiała silna frakcja Chrzanowskiego, który zy­
skiwał 61 — 62 giosy. Druga frakcja forytowała 
Smarzewskicgo, ale osięgła najwyżej 16 głosów.

N a z a s t ę p c ó w  wybrani; Z. S a w c z y ń  
s k .  (30), K o w a l s k i  Bazyli (32), dr. B i e l i ń ­
s k i  fcit&iusiaw (66), C z a j k o w s k i  Alfons (76) 
i O n y s z k i e w i c z  (79). Temu ostatniemu stań- 
ezyki łącznie ze śtojurcami przeciwstawili Ochry- 
inowicza z Lronooyczy.

Ponieważ cztoreca wybrauych jest członka­
mi Rady panstwa, przeto koło poselskie położyło 
itn za warunek ziozenie mandatów ao d, 1 g ru ­
dnia br. T?rmin dla tego odannięty, aby podczas 
rozpraw nad ugodą węgierską nie Urakiu głusów. 
Nowewybrany or. H o 3 z a r d  jest lekaizem w 
Bochni, mąz już podeszłego wieku ale rzeźwogo 
umysłu; B i e l i ń s k i  StoiusłAW jest adwokatem 
w Sanoku — człowiek młody, C z a j k o w s k i  Al­
fons ooywaoelzBrzeżanękiego, O n y s z k i e w i c z  
1 Rohatynskiego.

Dzis uskuteczniano nas-npntód dodatkowo 
wybór dwóch zastępców do Wydziału krajowe 
go. Rezultat podajemy łącznie powyżej. Za- 
wotoWc.no dalej kreayt dodatkowy 30.000 gid. 
dia kr, Rady szkolnej, i zasiłek roczny 55o gid, 
dla komitetu ochron małych dzieci w Krakowie 
ula pogorzelców w Jaziowtu 20U0 gid., na re­
gulację Sanu pierwszą ratę krtdytu 7143 gid, 
pod warunkiem, że robotj będą rozłożone na 
łat 7, i że konkurencja zgodzi się na wszystkie 
warunki regulacji, ruwniez na regulację rzeki 
Brnia 6 000 guia, z warunkiem, że skarb pań­
stwa taką samą kwoię przeznaczy, a resztę po­
kryją strony interesowane. IzDa przystąpiła na­
stępie do obrad nad budżetem, otojurcy Jasie- 
mecki i K rasicki w rozprawie jeneialnej wystą­
pili przeciwko przyzwoleniu budżetu, bo autouo- 
mja uiepotrzbbna i podatki są duże, a krajowe 
dodatki gubią kraj. C h r z a n o w s k i  uaesłał tych 
pauow do tych kolegów ich, którzy w radzie 
pan*twa wotnją ciężary rządowe. D z i e d u s z y -  
e k i  Woje. i Z y b i i k i e w i c z  dali im dalszą od­
prawę. {Specjalna rozprawa budżetowa o godzinie 
V,5ej po połuaniu.

Na porządku dzisiejszego posiedzenia jako 
punkt 9. postawione jest s p r a w o z d a n i e  ko- 
m i s j i  a d r e s o w e j .  Przyjdzie ono jednak do­
piero po budżecie.

Ze względu na pobór wojskowy w Króle­
stwie Polsaiem wojsko pruskie obsadziło gra­
nicę Kongresówki pod pozoiem zapobieżenia 
szerzeniu się zarazy bydlęcej, chociaż tej niema; 
również straż graniczna w Galicji otrzymała po 
leoenie niedopuszczania przechodu przez granicę 
popisowych.

Z Bukaresztu telegrafują prywatnie dnia 
28. Dm : W bitwie pod A jaslar Turcy zdobyli
8 dział i wiele materjału wojennego.

Pod K erzową (na arodze z Osmanbazam 
do Tirnowy, trzy mile od tego ostatniego mia­
sta) przyszło .m u 26. sierpnia do znaczniejszej, 
Pomyślnej dl* Turków potyczki

W  Dobrnczy wybuchła cholera.
Gazety petersburgskie dzisiaj nie nadeszły. 

Nie jest t0 . okoliczność bez znaczenia Prasa  
tamtejsza od niGahiego cza^u poczęła coraz o­

Teliift a; JzifflUf fm m "
S I *  nr. b a l  d n ia  2 8 .  n ie irp u la . A- 

genc~ Ho vat d o n o s i  ; g n l e j u a n  p a s m  id o -  
b y t  o s ia n c o w a n ia  p r i y  w e j ś c iu  d o  
p r i e s m y k n  S i y p h i .  W c z o r a j  h i  a  b i tw a  
b y ła  n a d i w y c i a j n ie  k r w a w a ,  iw l a -  
s i c i a  d l  u JH oB ksll.

S t a m b u ł  2 8 .  s i e r p n i  s .  P r i / p r o -  
w a d io n o  t u  w ie lu  o f ic e r ó w  m o s k ie w ­
s k i c h ,  w z ię t y c h  d o  n ie w o l i .

b u le jm a n  M A iu d u m ia  o  o d p a r c iu  
a t a k u  m o iK ie w u K iig o  n a  o b s a d io n e  
p r . e z  T u r k ó w  w i g ó r i a  A l i k e r f  Z e b e l ,  
p c lo k o n e  n a  i& c h ó d  o d  f i i y p k i ;  u trą -  
** “ J s h i e w s k ie  w  t e j  o k a i j i  n a d e r  
d o t k l iw e .  vi a iic a  p o d  Niy p h ą  tr w a  
b e iu k iA n n ie  o d  p r i e s i l e g u  w te  ■ k u ,  
t .  j .  2 1 . o  m . A t a k i  * a  p o i y c j e  m o -  
u k ie w s L ic  t r w a ją  b e z  u o ta u k u . T u r c y  
z d o b y l i  2 0 0 0  k a r a b in ó w . S t r a t y  m o -  
u k ie w s k ie  o k o ł o  3 0 0 0  w  u a n sy c k  z a ­
b i t y c h .

*3 m in i s t e r  s p r a w  z a g r a n i­
c z n y c h , b u fe t  p a s z a ,  z o s t a ł  m in i s t r e m  
s p r a w ie d l iw o ś c i  n a  m le j a e e  H a s s im s ,  
n o m in o w a n e g o  p r e z e s e m  z e n a tn .

M a m b u t  26. sierpnia. Pod Karsem 
spodziewają się nowej biiwy. Muktar pa­
sza stoi obozem po tamtej stronie góry 
Kizil.

W okolicy Diumy oczekiwana także 
dalsza walka. Moskwa koncentruje sie w 
Papaskói (nad górnym Łomem).

P e t e r s b u r g  d n ia  2 8 .  s i e r ­
p n ia  (urzędowe). Z  C łórn i feituden d n ia  
2 7 .  s i e i  p n ia  d o n o s z ą ;  O d  w c z o r a j tz e -  
g o  p o łu d n ia  T u r c y  k u lo  p r z e s m y k u  
bzy p h i  n i e  w ie le  s t r z e la j ą .  K a s i : 
t r z y m a l i  w s z y s t k ie  p o z y c j e ,  T u r c y  
z a i  u  a d o W li  s i ę  u a  g ó r a ć n  o t a c z a j ą -  
c y c b  p r z e e m y k  ż im  l e m a j ą e  s i ę ,  w a l ­
c z ą  z  n a s z y m i .  T u r c y  w o d ę  n a  t e  g ó ­
r y  w y w o ż ą  n a  o s ia c h  a  a m u n ic j ę , ,  z y -  
u n o u ó  i  d z ia ła  g ó r s k ie  n u  w o ta c h .  
O d z ie  n a w e t  w ó l  p r z e j ś ć  n i e  m o ż e ,  
t i  m  B u łg a r z y  d ź w ig a ć  m u s z ą .

P e t e r s b u r g  29. sierpnia (urzędowe). 
Z głównej kwatery w Górnym Studeniu 
donoezą, za td  wczorsjsz^go wieczoru ogień 
pod iSzypk% prawie całkiem ustał. Dziś 
z rana tj. 29. całkiem spokojnie. Moskale 
utrzymali swoje pozycje. Turcy stoją ukryci 
za sąsiedaieim gerarni zdała od moskiew- 
SKieh baterjj Wysłano generała Niepokoj- 
czyckiego dla przekonania się o stanie rze­
czy pod Szypką.

W walce ciągiej od 21. po 27. straty 
nasze wynuszą 2480 rannych żołnierzy i 
95 oficerów; iiość zabitych niewiaaoma, 
Leka/ ze i komendy sanitarne przy po­
mocy Towarzystwa Czerwonego Krzyża, 
pracują azieLde z całem poświęceniem. 
Ranni ]ak najspieszniej, bez straty czasu, 
transportowani są z Gabrowy dalej na pół­
noc ; dziś wywieziono wszystkich.

Bod Plewną i Łowczą dotąd spokojnie.
Armja następcy tronu po bitwie 23. bm. 

ped A jaslar, miała tylko dwie niew ielkie 
potyczki, obie 25, bm., a mianowicie pod 
Czerno w odą (stacja kolei żelaznej) nieaale- 
k.o Ruszczuka, zaokcczony patrol kozacki 
przebił się ze stratą 4 zabitych 1 rannego 
i 2 do niewoli wziętych, poczem Turcy od­
stąpili zobaczywszy wysianą na pomoc so­
tnię z 3 kompaniami piechoty i drugą po­
tyczkę pod Szpachrylar, w której Turcy 
początkowo zmusili byli w nocy do co­
fnięcia się nasze przednie straże, lecz za 
nadejściem dnia straże znów zajęły dawne 
stanowiska.

i s u l  <l>-vhzv as. sierpnia. Stosownie 
do specjalnej umowy między Rumunją a 
główną kwatfrrą moskiewską, wojska ru 
muńskie pod dowództwem księcia Karola, 
biorą udział w wojnie. Rumuni zbudowali 
most stały na Dunaju pod Korabią, zaś 
obwarowany przyczółek mostowy na ture­
ckim brzegu obsadzili już wojska rumuń­
skie. W nocy z 24. na 25. sierpnia prze­
szła brygada piechoty rumuńskiej przez 
most, podczas gdy równocześnie pod Tornu 
Magurelli przeszły przez Dunaj trzy pułki 
rumuńskiej konnicy. Z Widdynia nadszedł 
oddział 6000 Turków, ale zdążył za późno 
aby mógł przeszkodzić pizeprawie, więc 
wrócił do Widdynia. Oczekują tu manife­
stu księcia rumuńskiego. Pułkownik Ca- 
targiu, przybył do Belgradu.

T e l e g .« . m ,  z b o ż o w e  z dnia 28. sierpnia.
W i e d e ń ,  okowita pr. 10.000 liter-perient zł. 31 75; 

B u d a p e s z t ;  pszenica (75 kiljgr.) nr wiosnę zł. 1115; 
B e r l i n :  Pszenica żółta ns sierpień 227'— , żyto 
loco —■—, okowita 53 70; S z c z o ^ i n :  p/zemes. na 
dierpień-wrześ. —■—, rzepea na jesień —•— ; P i r y i ;  
m^ka 15S kilo 69'50.

ł i i s d e a ,  29. sierpnia, 10 god.’, 50 min.
Aksje Kredytowe . i95'60 Akcje kole:'Kar.-Lud. 244 50

iiigio-Austr. 9 0 — „ ,  Połudn. —•—
Unionsbank 6 1 — „ Banku Fr. A nsti. — —
V erbinsbank — 20-frankówKL . . 960

Usposobienie: bardzo stałe.

Telegrafowane k n r s a  wiedeńskie 
W i e d e ń ,  28. sierpnia, 2 godz. 35 m.

Bosy kredytowe . . 13S'5C 
Akcje Węgier. Kred. 18S'75 

„ Ang. ,Austr. B. 84 50
„ Union mank . 50 -60
„ kolej Kar.-Lud. 243 25
n » Północn. >63-—
i, i, Połudn. 6325
n n Alfólds. 113'—
n i, Klżbiety 174 —
n n Łw.-Czer. 121 50
n » Wgg. PÓŁ 109'—

n Rudolfa. 110 50
„ „ Albreohta —•— ____ _____

Usposobienie: spokojne. 
W i e d e ń ,  28. sierpnia.

Jed. dług pań. w bank 63 7o
n n , v  sreb. 66-60

Renta w złocie . . 74 40 
,‘iosy pożycz, z r. 1860 112'— 
i^.cje banku naród. 830-— 
akcje banku kredyt. 194'—

B e r l i n .
Boosyjokie noty ban 211 25 
Akcje kredytowe. 32t'60 
Lombaidy . . 117'—
Galicyjskie . . . .  102 75 

P a r j  z ,  3% r nty 70 95

Ung. Cti -ts-Obl. 1877 — ■— 
G.uc Indemnizacja 84 80 
■864 Losy . . . .  135-25 
Ciedmiogr. kolej . . 9ó'50
Verkei nóaL k  . . . 93'— 
Tureckie Losy . . 15'— 
Wgg.-Gai. kolej . . 89 76 
Baubank-Actien . . —’— 
Staatsbahn . . . .  260 50 
Banzverein . . . .  65'— 
WęgieiDkie Losy . . 7f 75 
Bo.chsinark. . .  55*05
Rossy jakie banknoty 1-24

L e n d y n .....................120- —
Sreb-o . . . . .  105'— 
20-frankówka . . . 5 62
Bukat ces. men. . . 6-72
100 marek marnieć. 69*05

3taathbahn . . 
Kolei Rumuńskiej 
Austrjackie banknoty 

Uspos. — 
Lombardy 150'—

4'70
170-20

jVzrjfachalj do Lwowa daia 29. sierpnia
H o ie L  Ż o r i s ,  Hr. Bobryński z Rosąji, i  Łr. 

Bi jkowski z Szlachaińca, L. hr. Michałowski r  Krak c . , 
Pudycki z Roasji, F . Laurent z K -lińc., A Rodie t  p t -  
dyczą J . Zabielski z Bośniowa, K. Zadnrowio* z Rożnowa, 

H o t e l  A n g i e l s k i .  J . Dobuszyński z Tarnopoli, 
J. Pelegrini z. Tuchowa, M. Bobrowolski z  ̂ atyna £ . 
Bomsńsai z Motzkowa, A. Radzikiewioz z D u b r k o s P .  
Mandyczewaki z Zarwanicy, J. Chomiak z Nadworny. 

H o t e l  E u r o p e j s k i .  Ks. W WoroniecL z Kijowa. 
H o te l  L a n g e . Hr. Tarnowski z Dubiecka, hr. 

Krasicki z Dubiecka, F  Kaatatede z am  iteroan u M. 
Duval z Iarnopola, M. Hauser z Brzozowa.

H o t e l  W - tr s z a w b k Ł . Dr. F. Fruchtm ann z t 
S trjja , J . Pierzchała z Ujszkowic. K. Filipowicz z W ar­
szawy .

H o t e l  P o d o l s L k .  J. AicLzewski z Knihiniczan, 
W. Piaseoki z Tarnopcls, J . Schilewski z Budzanowa.

H o i e l  L a z a r u b a .  Cffitry i Żółkwi, M. Szwe- 
dzicki z Uhnowa, W. Danaa z Śtaius.awowa, J. C h.i 
metz z Radziwiłłowa, D. Ornstein z Baken.

k a d e s ł a n e .
J u l  wyszedł z druku

„NADPKŁTW IAN IN
kalendais humorystyczny na rok 1878.

Treść części humorystycznej jest nader obńta, bo 
obejmuje aż siedm arkuszy droonego drako, u  prócz 
części humorystycznej _a. mdarz zawiera przepisy doty­
czące przemysłu i gospodarstwa, jako też .hszern ' csęść 
x. iormacyjn%.

Cena egzemplarza 60 ot. Tuim  4 zł. Nabyć można 
Główny skład w drukarni

Cena egzemplarza 60 ot. 
wszystkich księga: i  taco

Ossoliń.kich we Lwo*r 1313 2—4

Zwracany uwagę na ogłoszenie 
Loterji złotej S t a n i s ł a w o w s k i e j  n« cel 
dobroczynny

lin ia  28. sierpnia.

Lwów, z Izby handlowej' 
I. Akejt ta nlukę.

K ata gal. Kar.Lud. i  2' 0zł.
,  Lw -Czert > 200 zł. 

Banku Hip. gal. a 200 A  
.  Kit  u gal. i  500 zL

II. Luty tattaume ta lOUtJ. 
Tow, Kred. gal, 5% w. a.

n » ■ 4 ®/0 a
” tt- * »Banku Hipotecz. gslic. 6°/,

I II . Luty dtuhnt ta 100 ti. 
Galie. Zakł. kred. włus. 6* t 
OkoIh. roln. kred. zak. dla
i rai : Buk. 6% lot. W 15 1. 

To w Arad. miej s 6*/0 w 151.
JF . ObUyt ta 100 ti. 

Indamuizacyjne gmlicyjsk. 
Pożyczki kraj. 1873 a 6°/, 
Losy miasta Krakowa. . 

,  ,  Stanisławowa
F. Monety.

Dukat holerdorsk'* . .
i Btarskl . . ,

10 frank iwka.
Pól imperjał rossyjski 
Kabel rossyjski srebrny 

•  ‘ » . papierowy
100 marek niemieckich . 
srebro za 100 zł. . . - 
Kupony w sreor. za 100 zł 
W i b d e ń ,  27. sierpnia. 

f*/# qeda.cUuf paust. bank 
&I, > ,  • >. «ebr.
konta w złocie sa 100 pap. 
1% Obli ' .  ind Niż. lu str.
5%  » ( cz*skie
«% ,  ,  węgierskie
f j .  .  .  galicyjskie
< ,  ,  ,  buków usk
V L  m „ siediniogr.
0,węg.po£.kol.30CfrJ 20 zł.

lu ty  Bastatrtk 
§•/, Banku Naród, listy . 
j ’ ,  galicyjskie . . . .

Ć /I gal. n k ł .  kred włoćo. 
Taw .krod miej 6%w 161,

245 50 
122 50 
235 — 
U 6 -

86 - 
79 — 
86-  
90 6'

94 25

9130

92 — 
15 60 
2050

5 0
6 73
0 07 
9 95
1 95 
126

69 50 
106 50 
106

64 — 
67 — 
75 10 

1 0 4 -

75 SO 
85 50 
84
7i ao
99 50

9 8 -

86 60 
94 -  
8 o -

płac%

243 50 
120 60 
2 3 3 -  
212 -

F 5 25 
78 25 
85 25
89 50

9 3 -

90 25

90 — 
14 —
18 50

5 58 
5 63 
9 58 
9 70 
1 B5 
1 24 

58 50 
104 50 
104 -

03 80 
66 85 
74 99 

103 —
103 2.5 
74 80 
85 — 
83 60 
73 80 
99

97 75 
77--  
8660 
93 — 
86 -

6°/, Zakładu kredyt, austr 
* ■ Domen państw. 120 zł 

Potyczki loteryjne. 
i°*y ju7ycrki z roku 

■ - ,  1861 
/ / ld ó w ”po4olk? augtt;

państw _ r . L(J6f,u ilr- 
Losy pożyczki ,  r  j  •

i Połycs.wjRil 
Comorente . . 
Kredytowe. . ‘

-  Żegl P°r. na Dunaj 
\  kkL,0ia Salm .

* :  S ' *  '■
,  hr. St-Genois . • 
a miasia Budy . 
n ks. Windischgrżtz 
a hr. WaldBtem. 
a hr K ;g le \ich . .
a Rndol . . .
■ tureckie 400 franko*

Akcje bankowe i prtem yet.
Banku naród, suitrjao. 
Zakładu kredytowego. 
Żeglugi par. na Dunaju 

[•lei północ Ferdynand/ 
,  rządowej fr. ». . 
a zacho i. c. Elżbiety 
a Południowej . .
,  Galiojjsluej . . 
a Czemiowie kiej ,
,  Albrechta . . . 
e węg- półnoo.-wsoh.

0 Ul
a Siedmiogrodzkiej 
a Cisańskiej . . .
- wschód. - w ęgiersk
■ austr.- pótno< - za< 
ji Franciszka-Józefa

-a Ł-glo-austrjac.. 
Zakładu kredyt węgier. 
bannu franko-aastrjao.

■ fU k . dla band 
*Pr«. w Kraków..

• ula o p t H  eróln

żądają p taą,
105 104 —
140 — 139 —

315 — 310 —
KJb — 107 6"
112 05 I i i  25

119 73 119 25
iJ6 26 134 75
76 - 75 50
27 - 25 —

; 63 60 163 —
93 _ 92 60
38 - 87 —
3 t - 31 —
29 — 28 —

1 - 3050
29 25 28 76
27 26 50
22 50 22 —
1325 12 76
14 — 13 60
14 25 14 54

3 3 3 - 831 -
187 30 ;87
3 6 8 - 360 —
L 8 Ir 1880

201 50 260 60
176 ~ 175 50
69 50 69 —

>44 50 >44
t Ą  75 i21 25

10!) 25 108 75
1U 60 111 —

‘ ] 14 - 113 50
100 75 00 25
96 - 95 50

191 59 l£0 50
---- —  _

113 25 112 75
133 - 1 <2 50
84 25 83 75

.181 — 180 50

----------- 70 —

2 2 7 -
—  — 9 2 -

Obligi pierutttchs eta. 
Kolei koszycko botrum. 

państwow. 500 fr 
a Emisja' z r  1867 
,  nołiAniow. 500 fr. 
,  Bony 1875-76 0•/„
t  p c.F. lOozł m .k
a a 100 zł. w . 
a n w srbr. 5°/# 
a p^łud. pół. niem.

6% za 10) zł. w. a. 
,  6% w , rebrze . 
a g a lt Kar.-Ludw. 

800 zł, w a. w srb 
6“0 z ł loo zł. . 
Emi.,ja II. . . 
Lw. - Czer. i  300 zł. 

erb, 6% za 100) 
oiisja r  1867 

Siedm. 20 zł w,a 
ks. Rudolfa 300 zł 
w _r. 5° _ ia  100 zł
pragskin przem. 

*“ • po 3,/j zl. .

Cesa.-skia koroh j 

20 .fra8ków kf® V a «
Suwereny angielakił 
imperiały risbyj„kie 
Srebro .
Srebro kupony . [ 
Bank. i ańetw. Niemieo 

i z  100 rna-ek . . 
Bubel pap. . . . .

<r.

102 -  

98 50 
103 —

87 —

Warszawa, 25. sierp.

Listy zastawne lej sr r;, 
J 9e' se rj

* ” kupoo
nowei .

* * kupon .
„ likwidacyjne . •

kupon . 
Kolej warsra r w i«d..

a ’ ,  bydpns.
Ros. pożycz, prom. iCA  

.  . 1666

86 -

102 — 10150
10050 lOu —

7 7 - 76 50
7 6 75 76 2-5
64 60 64 30

77 — 76 50

88 — 87 —

5 73 6 72
6 73 6 72
9 6 ) 9 62

12 05 12 —
9 86 9 84

105 26 105 —
------ ------

59 10 59 —
1 26 124

rb.'kp. rb-Tkp.
------ 1 0 -
------ 100 —
------ 70 —
97 05 96 95
----- 87 */s
84 90 84 60
---- 90 >/

Codziennie sn ie ze
wcale nicsolonc

A S L O
d o  b u l k i

p o l e c a  h a n d e l

ST. MARKIEWICZA
1902 w Rynku 1. 42. 1—0

o
I

T y g o d n i k  e k o n o m i c z n y , h a n *  
d lo w y  i  s p o ł e c z n y ,

wychodzi we Lwowie od 1. czerwca b. r. 
co soboty.

P r z e d p ł a t a  miejscowa i  zamiejscowa:
kwartalnie 2 zł., półrocznie 4 zł., 

rocznie 8 zł.
Każdy numer „EKONOMISTY" za­

wiera : 1) Dział ekonomiczny i społeczny; 
2) Dział handlowy, miejscowi i zamiej­
scowa sprawozdania, cenniki, telegramy 
handlowe, sprawozdania z targów bydła 
i nierogacizn; i sprawozdania z wszyst­
kich gałęzi przemysłu i handlu; 3) Spra­
wy ki lejowe ; 4) Dział finansowy, skoro­
widz dywidend ! repertoar walnych Zgo- 
madzeń, kun a telegraficzne i ciągu 'n ia  
losów, obligacyj, akcyj, iBtów hipote­
cznych auitr-i-węgierski :h i zagranicznych 
5) Rozmaitości i 6) O dcinek (f-jlei u l

P o d c z a s  k i  a j o w e j  w y s ta w y  
r o l n i c z e j  I p r z e m y s ł o w e j  o s o ­
b n e  s p r a w o z d a n i a  z  t e j ż e  u -  
m i e s z c z a n e  b ę d ą  w  „ L K o n o -  
* n iS c ie “ . 1375 2—15

fMW' P r e n u m e r a t ę  najdogodniej 
pr.esyłac przekazem pocztowym do ad­
ministracji. „EKONOMISTY" we Lwow.e. 
ulica Sykatusk* 1. 16,

T H M !
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o d n a w ia l b t ia
t n k i e ń  m ę s k i c h  n o s s o n y c h

F .  J A B Ł O ^ S K J * 0 0
przy ulioy Halickiej rod •- ^3, " Izie obe­

cnie hfcndel korzenny Wgo Bałłabana,
w której to odnawia się i przerabia ubiory 
nosnone, oraz oczyszcza z wszelkich plam, 
tudzież wsielhie tego zawodu zlecenia wy­
konuje jak najdokładniej. 1346 3— 4

Wejście do pracowni z ulicy Wałowej.
F e l i k s  J a b ł o ń s k i ,

krawiec m ęzk\

K A W A  i  D l  K I E R  j
najtaniej i w najlepszych gatunkach

we Lwowie w handlach i

Wilhelma lub Juliusza 
A A  A H A

przy placu Marjackim pod 1. 10 
i w Głównym Rynku pod 1. 30 

1096 12—0 
ayzHnwBmriii a.wn-iiSWMfausaaMSBłZBwa

Z dniem L wi zeimiu b. r.
rozpoczyna się kurs nauk

w Instytucie wyższym naukowym 
ż e ń sk im

Walentyn? z Trtijanowsi cli 
HoROSZKIEWI GZOWEJ.

Egzamin wstępny i zapisy odbywać aię 
będą, w dniach 28., 29., 30. i 31. b. m» 
w godzinach od 9. do 3. i od 5. do 7.t 
przy ulicy Sykstuikiej pod 1. 8. na 
1. piętrze. 13i0 b—6

m ł o d z i e ż
uczęszczająca do szkół niższych i wyższych 
lub chcąca pozostać stale w zakładzie 
podpisanej, znajdzie pomieszczenie w pen­
sjonacie zostającym pod kierunkiem zna­
nego i zdolnego pedagoga. Repetycje i 
troskliwi opiekę rodzicielską, zapewnia się. 

Na żądauie program posyła się franco. 
Zakład wychowawczy Froeblowski

B im y  Łuk&szewiczowej
we Lwowie, ul. Kopernika, nr. 10.

1379 3—0

D n i a  1. a  r z e ź n i a  1 8 7 7  p r z e d o s t a t n i e  c i ą g n i e n i e  w y g r a n y c h

ces. król. M M  austrjackie

Losy państwowe z r. 1839.,
ttóre b e z w a r u n k o w o  mnsza być wyciągnięte z wygranemi.
1 cały los państwowy z r. 1839 złt. 900 1 cały V wyj%t„ najme. wygr. złr. 460-—
1 p i a t k a .................................... ........ 175H piątka . . . . . . .  „ 96'—
1 połowa tej ostatniej . . „ 9 1  połowa tej ostatniej . . ,  48/—
1 ć w i a r t k a ..................................... ,  461 ć w i a r t k a .................................  2J1—
X d z i e s i ą t a ..................................... „ 19 1 d z i e s i ą ta .........................  .  l i  —
1 ’w iid Ł ii s t .a ................................„ lOll dwudziesta . : . . ■ „ 6'—
■r C i ą g n i e n i e  w y g r a n y c h  1. w r z e ś n i a , w

Z ogólmj kwotą wygranych przeuło  o ś n  m i l i u n ó w  a ł r .
Główna wygruna k sO .O O ń  z ł r .

Puje-Jyuoze p o l ic -e  s z c z ę ś c i a  z niezamkn .ętych jeszcze grup lasów 
z 8 do 20 wyfi^gniętemi serjami po 10 złr i 20 eh. miesięcznej wpłaty czę­
ściowej, w co wliczane i n a j m n i e j s z e  w y g r a n e ,  jest jeszcze ‘ylko 
bardzo mało w zapasie. Życie ludzkie upłynie nim się wydaizy możność 
wzięcia udziału » zakończeniu austrj".okicj pożyczki loteryjnej upraszamy zatem 
o nadsyłanie jak najprędzej szsnowych zamówień. 1103 35—O
P r o m e s y  I  s g U ;  fl G ł ó w n a  w y g r a n a  *OO.Ci»— z ł r .

*  r o k a  - ® - C i ą g n i e n i e  1  w r z e ń n s n ' Złr. 3-SO  i stempel.

NYITRAI & COMP., Wien, KMerstrasse 16, iimies Hans,
We L w o n e  n J ó z e f a  F r i e d a ,  kupca, ulioa Krakowska



4 DZIENNIK POLSKI.

v * v *  a  « v n r  r y tHAFTY
z a c z ę te  i skońsoDf*

11 ł i  s n k t i i e  1 k a n w i e
w  n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e .

Hafty berlińskie w najnowr./.ym guście na kann ie i ro­
botą aplikacyjną na sukrie 1 aksamicie, jakoto: Poduszki, 
Dywany, Autypedja. Ornaty, Stuły, Lambreąre, Dzwonko- 
eiągi, Kosze ścienne, brzymki Pantofle, Szelki, Czapki, Pod­
stawki, Torby myśliwskie, Pasy do strzelb, B cdory do 
foteli, Pularesy, Sakiewki, Znaczki do książelt, Mapy, Wi­

doki, Ptaszki z włóczki służące do nakrycia lamp.

I  i ‘  na suknie, 
naręczniki, na Klucze pod Zegarki itp .,

l x a % ,  JL »  Filozele, Sznelki,
Kordonki, S tiany do korali, Koraliki prawdziwe, Perełki, 
Paciorki, BnJion, Złoto i sreoro do haftu, Centki do wyszy­
wania , Kanwę papierową i u o a n n ą , Peneloppe, Panam a, 
Jaw a, Ryp&oWcj,, szpagatową, wełnianą, skórzanną. Wafftelstoif, 
również złotą i srebrną. Pytle, Wzorki do odrabiania i wszelkie 

przybory do robót kauwowych.

Poleca many z taniości i dobo* o niego *owavM
M A G A Z Y N  D A M S K I

1210 1 6 -0  f6>; Ł a s k a w e  - z a m i e j s c o w o  z a m ó w i e n i a  w y k o n u j ą  s i ę  j a  l i  n a j s p i e s z n i e j  i  n n j a k u r a t i i i e j .
? r * y  n l i f l j  H a l i c k i e j ,  1. 4 ,  w e  Ł w o t r i e .

Zupełnie nieszkodliwy 
najdelikatniejszy

Puder ryżowy j
zapach wedle życzenia,

sprzedaje i rozsrła w puu< łkach 0  
znacznie większych od zagranicznych, J

po 4 0  centów.
apteka pod „Wę^ie-gką Korony"

J .  P I E F E S A
|l075 we Lwowie. 25

nczuych,J 

oroną“ %

1 J2 5 - 0 #

By’a nanc.zycielka w pensjonacie przyjmnje

witiłi if m  i stancję
oraz udziela gry na fortepianie i język* 
francuskiego za mierny cenę. — Bliższa 
wi idomość nlica Siarbkowska, Jawniej 
Niższa Ormiańska) za Seminaijum żeń 
skiem 1. 43 II. piętro. 1383 1 - 3

Der 1 ’nterricht /
\  
i

Swmownoj DublicjnoJci, syczącej sobie 
nabyć tanie, t/wałe i doskonal* wypróbowani

wszelkiego systemu i k^nsto akcji.
mam /ad tu ./. polepie

ttiel lki  m ó j  * k ł a d
w VF iedn ia , Kirnmerritig d
Wypłuł§ pmyj-najj taLie rąi tiri hes pod 

wyżssenia ceny. 1017 89 -0
Cenniki prseselam opratnie.
J ó z e f  IV & ri b  a ł e w a k i ,

m e c h a n i k .

P I C K<
/  Sło tr< actei G a s z ę  W. . « .
2  Eck der Mayer Gass*, ‘

/  beginnt am 5. September ‘
£  Aufnahmaprufung den 4. Septem ber.'
K r i

Zawiadamiam
strony interesowane, ie  w godzinach wol­
nych od urzędu, udzielam lek cy j  
Jazdy konn ej i zarazom d re n | 
tak młode jako też i znarowione konie

Al. Grottger.

’/2 k i I o . 2  Ź tt 2C :

W dnmn profesora szkół publicznych 
zna Iz.- wygi dne pomieszcza ,e

jeden uczeń
z domu obywatelskiego. — Bliższych wia­
domość. udzieli prze„ grzeczność księgar­
nia Karola Wilda bądźto ustn ie, bądźto 
pisemnie. 1353 3 —3

»
>
|  J .  W . B E C K ,
Ł leczy w krótkim czasie takzwaną 
V  rzerzączkę. Fl*s'k» 1 zł. Dostać mo- 
fc żoa w głównym skiadzie „a Gsiicję 
Ł w aptece p. Ruckera we Lwowie .  
i 1323 4 - 0  i

s
W  r e n s | o n ^  c l e

moim dla uczniów szkół realnych i gi_ 
mnazjainych, tak prywatystów, ja r  o tez 
uczęszczających do szkół pnb^czoyeh 

rozpoczyna iją
■ ■  « »  |% w  I w n L j r *

z  d n ' <  u  1. w r z e ś n i a .
Zakład przyjmuje także uczniów szkół 

publicznych dochodzących na korepetycję 
wraz z nadzorem szkolnym i przygoto­
wuje do egr-amiLÓw duj żałości tak ze 
s^KÓł roaluych jsko też gimn-zjalntch.

ZaBtępcą podpisanego i drugim dy 
rektorom zabłudu jest c. k. profesoi i pod- 
poruczuik r ' zerwy p. Ignacy Petclenz.

Naukę języka niemieckiego pobiernji 
peosjoniści zakładowi osobno bezpłatnie

W zakładzie można także pobierać 
naukę konnej jazdy, szerm e 1 , języka 
francuskiego i muzyki za OBol.uem wy - 
nagrodz«n.Vm 1326 12—15

Zgłaszać się można codzień o 1 go Iz 
l i .  do 1. w południe i od 4.—8 wieczór

F .  K O E S T L I l  f l ,
przełożony zakładu, ul Ormiańska 1. 16

i
\ 8 - k la is o w y m
? z o s t a j ą c y m  p o d  p r z e w o d n i c t w e m

j  WIKTORJI NIEDZIAŁSOWSKEJ,
kurs nauk rozpocznie się ama 5. września b. r.

Zai isy zaś uczennic na stałe i dochodzące, odbywa się co iziennie 
od dn’i  25. sierpnia między godziną 10. z rana, a 6 popołuui in, przy 

^ nlicy Hetmańskiej 1. 10 II piętro. 13o^ 4 3

Loteria złota Staoisi aioisla.
Pierwsza Emisja tej loterji nie dopisała

Na skutek pozwolenia c. k. ministerstwa skarbu z dnia 29. pu 
zdań mika 1876, 1. 27239, odroczono ciągn'enio Da rok 1877.

C ią g n ie n ie  o d b ę d z ie  s ię  w S ta n is ła w o w ie  
d n ia  31 . g ru d n ia  18Y7 .

Wydf.no nowe Losy drugiej emisji, Losy z pierwszej e n a j i  nabyte, 
mają ważność.

Pierwsza wygrana:
Bryła z szczerego złota wagi i wartości 2000  dukatów.

Pomniejsze w ygrane:
Jedna wygrana wartości 10GO z ł w. a.
Dwie wygrane wartości po 5GO zł. w. a.
Dziesięć wygranych wartości po 100 zł. w. a.

Jako nowość wprowadzono L u b i  W O L /S E ,, z których każdy 
gis na główne i pomniejsze w jgrane, lecz na Vvżdy wypadek w y g r a *  
m n s i  c o  n a j m n i e j  s t a w k ę .

Los kosztuje 1  z ł o t y  r e ń s k i .
Kto sam knpi lub się postara o roz>przedai dzie­

więciu losów, oTrzyma bezpłainie jeden ior wolny.
Dochód czysty przeznaczony

n a  z a ło ż e n ie  d o m u  d la  k a le k  i s ta rc ó w
w  S T A N I S Ł A W O W I E .

Datek nie dnzy, i dzieło miłosierdzia wielkie. — Date obulnm Bulizario!

K o m ite t K ad tj m ie jsk ie j
i1207 8--° #r Stan isław ow ie.

KSIĄŻKI SZKOLNE
nakładowe i komisowe księgarni

C r u b i-y n o w łe z a  S c h m i d t a
W E  L W O W I E .

AMB0R3KIEC R in. teoretyczny i praktyczny języka frarruskiego* 
ob**,n.ują' y :

AMEOkSKI. .Gramatyka języka francęikiego* zł. 150
Teg i  „ \ Typiay franci »nie ze słownikiem ', dział I. zł. 120

„Metoda Amborskiigo1*. Zdau'a do tłum*.czenia na frhncnszie, ułożone 
przez A Keaubonrff vA 90

BENONI i i Karol. „Ki j-.ki rys geogrsfji i hi'.torji powszechnej'. Świat 
starożytny zf 120

ŁUCZFIEWlt O. .Szkolnii two ą podstawie historycznego rozwoju i za­
sad wychowania, podług planu przepisanego dla sim insrjów n»u-
ezycielbkieh ■ z ,o

ROSCuE „Zt-yi  chemii ogólnej', opracowany przez Arnolfa Nawratila
. Aut. S'kc owsJi'ego 7.1 3'4o

SOBIESKI ,  J  Tulif Ci-eroniri • <ito m aior' zł.  50
Tegoż „Cwict ma łacińskie' na kl„.ę l-8i ą ,} —-go

gt#* K«ię8arnia utrzymuje na składzie w s z y s t k i e  k s i ą ż k i  
s z k o l n e ,  •Ł * W i  a t l a s y  d l n  - ł .k u f  I n d o w y c h  g l i n n e -  
z j a l n y c h  1 • 'e a in y c  ; .  1388 1—3

4 -Ma I

TOWARZYSTWO
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Wkładki na książeczki oszczędności
Od jednego Zlr. do Któdej wysokości, oprocentowując je S  

po 0 %  * 3  dniowe* wypowiedzenie*!, w
po T%  i  X4 « » %*
PP  8 %  ?  W  .  .  g

Udzi*ły ras członków oprocentowują się od dnin 
p i e r w s i e ]  wk ł a d k i ,  iosi i7_o
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F o s a n k u j ę

U
do ucznia czwartej 

normalnej. 
Adres: Roman Puzyna 

stktDia poczta Grwoździec.

vi 1 k l* sy ;
1361 3—4
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VET0 RINIE60 <
> przeBzło 70 lat Szanownej bubli- f  
v ezności znany I z dobrym skn<kiem ^  
f  używany na C h u to r ę * .  rouma yzm , ^  
j  ból zębów, rany wsJ!elkiogo r n Ę  
i  i inne siabośoi wedie pfzepisj1, rto" /  
1 stać można po aptekach i w fabryce w 

S  f l n k n n  p o  1 i ł r ,  5 0  3n t - ,  wię- 
v  knzej ilości za opuszeniem rabata, 
ł  Flakony hoz megu podpisu są zfał- 

^  tzowane. 1036 22 —0 ^
F r .  S z e i lg o w z k i .  ^  ̂

CHoroDy włosów mnMm ndzaio, f
jako to w ypadanie, płow ienie, tw orzenie Bię łuski, leczy 
w krótkim  czasie, bez uciekania Bię do lekarskiego

traktowania g

O lejek  ta n in  o wy Dr. Moras. ^
Flakon wi ; ze sposobem użycia 2 złr. -g

WB. P o  n a jw ięk szej częS tl w ystarcza j fd n a  flaczka. |
Otrzymać możi a w" Lw ow ie u Zygm unta R u c k e r a ,  w «ntece n

pod „Srebrnym Orłem ,' ulica Ki akowska 1057 13—20 P

EŁIX1R ST DRA Gd ES DU Dr RABUTEAU
(Ł an rea t ś*  1’Inatitat ś a  F ronca)

ELIXIR I !’TGUŁKI DOKTGRa  RABUTEAU wypróbowane zostały 
w  szpitalach ;> zkich przez professorów Fikultetu Medycznegt1, którzy za­
lecają je jako skuteczniejsze od wszelkich preparatów zalecanych.

Preparata te z Chlorku żujlza leczą Bladkczkę, Wynędznibmik, Niedo­
krwistość, regulują Odpływy miksięczne, wzmacniają Organizmy wyczerpane 
i  osłabione, mesprawiając nigdy Zapa 11 zenu.

Sprzedaż hurtowa w Paryżu, -  p ULIN et C*, ulica Racine, 14. 
t Dostać można: we Lwowie, w aptece p. Hkolacha; w Czernictoictch, 
w aptece p. Golichow »k.ego i we wszystkich znaczr iejszych aptekach_____

Sz&e . obywatele rodacy
W zacnych cfalach zebrani josti ście, 

przesacni panowie. W n* 6 ludikot i 
robię więc o.iewuzv Si P0' 0 źcie r  fech 
miar zacnej. gcd-iej roJz.uie, która p* 
wypadkach 1863 dużo usierj iała, i w Sy 
ber,i przed 4 ma laty 1 oh »ne pr^Ruho- 
dziłi kol«ie — ojciec rodziny obywatel 
g< pu ia' z ", poszukuje pomocy i p.jini- 
mo usilnych atarań, blisko rc-En nic zna­
leźć nie może Proi ę boga, aby ta moja 
prosu i anaiuzia odgłos w sercv h zacwe; 
i polskiej publicznoD-i.

L tik c J©  e k i  za bardzo m ier­
ną cenę mogą być udzielane przez jedną 
z rodziny.— Adres wskaże Administracji 
Dziennika Polbkiego'. 1273 1 3

Najlepsze płótno
i b ie l iz n ę  sto ło w i

poleca 1387 1—3

ń p f f i  ko mm
W o  L w o w i e ,

l»ot«I E u ro p e js k i  1. 2 ».

Nie ma wiącej siwych włosów!
Użycie tylko dw. Ł daszek tego przez c. k. Niższ auatr. palologi 'zrm- 

cLemiczny irsty tu t w W iednia uznanego za odpuwiedni celowi i nieszko­
dliwy środek

Wiedeńskiego mieka do odmładzania włosów
każdemu do przywrócenia siwym inb wypłowiałym włosom pierwotnej ich 
barwy w t l » 8 u  n a j d ł u ż e j  1 4  U iil ,  po czem dla dawnego .ch utrzyma­
nia użycie jednej lub dwóch fls.szea w Ci jgu trzech miesięcy jest duatatecznem. 

C e n a  3  z ł . ,  z prz,*jełką 2(0 c l .  więcej.
F .  H I L F E H i r H  w W i e d n i u ,  I .  A u w iak e l 3. 

S k ł a d y :  we LWUWiE n Piotra Mikolasoha i Jnljnszs NanLka; 
w KRAKOWIE n J. Tranozyńskiogo i Ernesta Stocumai. 1073 14 25

OOG
k a n t o r  w  y m i a n y

e. k. uprotgm. ęalie.

akcyjnego tanku Hipotecznego
k u p u j#  i  Rpizedkją)

w srystb ie  e le k t*  J m onety
pod warunlr*mi najprzystępniejszemi.

LISTY HHOTECatS
które według pi iw« ■ dnia 1. Iipca 1868 Da. P. P. yTXVIH. Nr. 98 
i najw ~>oi . a dnia 17. grudnia 1871, mogą byó nżyte do l o k o ania La- 
pitałów fnndasiowych, napilaroych, kancyj małżeńskich i wojsko wych. r>ti 

kancje służoowe i wańjL,
n ą  w  t y m  k u u t o x E «  d o  u a b v o i B .

Q  S S S  n u r i t k i e  1 t le c e n in  z p ro w in c ji  i  j k e n n Jd
H  d i  b e s s r łe f ls a ie  po korale  d slen n ym  b ez d o liczen ia  
^  p r O F t y j .  i03 i 71—0 W

dw «vocoooooc»oa»oooooooo< y
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Frzes władze i»niturne ibftdane i uznano ma 
n a j z u p e l . i t e j  n l e s i k o d l i w e  dla zd row iał!

P u r i t a s
(Mleko odmładzające włosy).

P a r i t a a  nie jes żadną farbą na włosy, tylko płynem do mleka 
podobnym, który posiada tę cudowną wiasność, 5e siwo włosy odmładnia 
wkrótce . to najdalej w p r z e  ■ i i |g n  1 4  d n i  im takową farbę przywró­
cić może, j'alcą początkowo miał" r a

sobie żadnych pierwjastkow farby. Można
u i biało powleczonych po

P a r i t R l ,  nie zawiera w 
włosy podług Upodobania wodą zmywać,
duszkach .pać i łaźnię parową używać i ani śladu farby się nie spoitraeże, 
ponieważ

TSKL * -  j*. Yfc
n ie  fs r b ią j e ,  t y l k o  o n  i n f a d i i ł a  tak najbujniejsze wio y kobiece, 
jako toż włosv i brody n mężczyzn.

Fla zka P u r i t a r  kosztujo 3  * ł„  iprzy przesyłce 20 ct. za opako- 
w»niej i jest do nabyoia za zaliczką pocztowa producentów
O T T O  F R A Ń *  f « < l u i n ,  MarjAhilferśtrASfe Nr. 38.
S k ł a d y :  we LWOWIE w apt. „pod Srebrnym O rliir : Z y g m u n t a
l t u c k o r a ,  b’ Eay«r & Lpon fryz- nów — W KRA AGWIL u Wisznie-- 
WBkiego apt. — W CZEI’NIOWCACH w c. k. apt cyrk. i J. Gnlisuho»sVi 
apt. — W TARNOPG',11 u Fr. .Tamiogiowiczz. — W SADAGOhóE u D. 
Knhinowio.-.a — W PPZEM ySlU  n J  Mas;-wskipgo apt. — W TliRO­
SŁA WIU apt. Wisłocki, go & Bofin.a. — W TARNOWIE u M. Ulodziń- 
skingo W STRYJU J  >, orski apt. i A. Kflbel apt. — W KOLwMlI
n K. Lano»nn kapc* i Edwarda Stenzla apt. — W STANISŁAWOWIE 
u Stechora apt. 1 u A. i  mirowiczs apt.

P r z e s t r ó g *  przed sfałszowaniem i naśladownictwem.
Szanowni nabywcy raczą przy za*.upnie łaskawie na nasrą firmę 

uwrzać, która się na spoazie korku i flaszki znajduje, ponieważ pod n: iwą 
mleko odmładzające włosy, naśladowania istnieją, które tylko ua oszukai ie 
puoliczrośef wychodzą 1138 20—25

d n i  znali) z 1 anio^ci, rzetelności i dobrych towarów handel
w e  I i - « a o v r l e f

obok Hotelu Warszawskiego — polec*G, K. NOWICKIEGO
R A W Y  Ceylon piękre duże, Morcę arabską prawdziwą. Jawę złotą prąwdz.wą. 
syjikie zt “dnały sobie ju t w ziętjś’1 poi kito złr 1 »C>, 2, 3 i 4. — W IN A  Węgiersk 
butelka od 66 ont. do 6 złr. PORTElt angielski. — J*IWA bntjikow • 8ch

■LW 0B1T z fabryk: Łańouokiej Bielskiej, Opawskiej i zagranicznych.
Wszelkie u i , n l y  kuchenne wchodzące w skład mego handlu korzennoge, wyborne a najtaniej.

W o d y  m in e r a ln e  z zaręczRdiem prawdziwości i świeżości
P W ~  Zamówienia od zjr. 60 posyłam franfce do każdej stacji kolei galicyjsatuh, ifje licząc sówoiaż aic *s mskowanie.

Pt-*eayłki pocztą «,a „ahozlrs uŚKuteomsia na; nmienniej odwrotrie. — Dziękuiłu za dctychczascwr zaufanie i wiglądy Szrnos sym P. T. knprjąOJ 
tak w m ie ira  i»V ł na vs>owln^i, nnlhn&in «i* tako—w  nadal 7  noważaniese B u r t a r  R a d m i e r s  S e w i c h f .

1060
rozsyłam koleji lub 

opakowane

R e a l n o ś ć
murowana, składająca się e dwóch bu 
dynków misszUlnych 0 3 pokojach i 2 
kuchnie, stajni i szopy _  Je(j Bn m0pp 
grodu owocowego i warzywnego, w 

W i n n i k a c h  otok L^owa, na ’ do 
brem miejscu położona, jest a wolnej 
ęki do a p r z e d a n l a t  — B liż s i w;a 

Jomośc pod td resą  J- W. w Winniczkach 
udzieloną zostaje. ________1364 2—ą

K A W E
£  najwyborniejszego czystego
_ nm n Ir 11 i fi Ir i/,ż }a mah

t
silnego

o gatunku 
il ig-. po 2 złr, 

;łr

w średnien  "ia- \  
w grabem ł

t  ziarnie po 2 zfr. 08 cn i.; C n k l e r  J 
m najlepszy 1 k llogr. po 65  cn t. I
\  poleca 1390 J—3 /

0 .  T .  W I N C K L E R  <
w e  L w  o  w i o .  J

/ V / V V V W m V n / W W

ces. król. uprzywil.

Fabrykanci ma kryj na meble i dywanów,
nadw orni dostawcy W  W ' l E U W l U *c. k .

I
Ciągle wzrastająca wziętośd, jaką wyroby nasze cieszą się

il

tak w kraju jak i zagranicą, powodują nas

m ar do  o tw orzenia S K Ł A D U

Lwowie, przy nlicy Jagiellońskiej nr.
w  p o c z ą t k a c h .  Y V  r  z e  ś n i ą  b .  r .

we 1 a.

b ó w
W  s k ła d z ie  ty m  ró w n ie ż  z n a jd o w a d  s ię  b ę d z ie  w ie lk i  w y b ó r  n a s z y c h  w y ro -  
f a b r y k  w  W i e d n i a ,  E b e r g a ^ i n g ,  l E i t t e r n d o r f ,  M l i n -  

m k o ,  B r a d f o r d  &  Ł i s s o n e .
U p rz e jm ie  w z y w a m y  d o  o b e jrz a n i  i.

Filip Haas i Synowie.
r>
fi i« «6

WydaMoa: Jan Lun. Odpowiedzialny redaktor: Henryk Rcwakowioz. Z drukarni „Dziennika Polskiego" A. J. 0. Kogosza.


